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clueci rocim© 
kwartalnie 6 sł. —

ff>©no«k*i codziennie.
Preedpłata wynosi: w. L irow i* roesuie 18 rl. — pólro- 

csnie 9 J  — kwartalni* A »ł. 50 ct — miciięcscie 
1 ki. tJ ct.

7, nnesylks, poestowa w Państwie A. u s t r j a
24 ri.   DÓłroosŁie 12 ■?. —  kwnr
miełiycmie 2 r?.
rasey/ką pocitow^ sa g ra n icę : do całych Niemiec 

jeme 50 marek, kwartalnie 12 marek 5 sgr. — <?.o 
Stancji i Anglii roesnie 108 franków, kwf.rU.Lnie 27 
fnmków — do Belgii, Włoch i Lłewajcarji roesnie 80 
fr., kwartalnie 20 cr.

M a  m e r  k o m u j e  lO  e e n M w .
Mamn jkiyptów Sedakcja mie rtnraoa.

Pmdplat) 1 ™*enta pnyjmnją we L w ow ie = Biura
AdmuJjeracji „Daiennika Polskiego" pray plac. Hali* 
ckim i ajencja W . P ń atk ow siiegc plac KaUdralnyj 
ł. e Wiedniu, Humow^u Pra ,1 farcie n. M., w Berlinie, 
Lipsku, Dasyiei (Sswi carja) i Wrocławiu pp. Haasen- 
steir & Yeglerr w Wiedniu F, L6b, B. jdoest, notwc 
i  FpŁ' w Posnaniu Kaaimiera Neumana Biuro anonsów 
wParyłn. pułkownik Bac.kowakj, Fanbonrg Poissoniere 
33. O głosaen ia  przyjmuje Agencja p. Adama Car- 
refonr de la Croii-Bonge 3 Paru w K rakow ie kśij- 
garnia Adolfa Dygasińs' J-,

O g ł o s z e n i a  przyjmują się za opłatą 6 ceutćw o<*miejeoa 
Ohjftofci jednego wiersra drobnjm drrkien. (petit)

L u .j z pieniądzmf mają b>4 przesycane f r a n c o  di i Uni-
nistracj:’ ^L)zlc„ Ll Polskiego". —  Li-t, ukll stacyjne
nie cpiec.ętowane nil nor legają eptaoie
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m iesięczn ie ..................................1 zir. on ci.
I>o końca Czerwca. . .  'ó « ”
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    od isiedztell d. 39. kwietnia.
A d .a in L tr a c J *  „D z ie n n ik a  P o U U c g o 1 b ę 
d z ie  w y d a w a ło  n a d z w y c z a jn e  d o d a t k i  z  
d e p e s M id ii  °  g * d z ln le  12eJ r a n o , i l e k r o ć  
n a d e jd ą  d e p e s z e  w a żn e . z a s łu g u ją c e  n a  
w c z e ś n ie js z e  r o z p o w s z e c h n ie n ie .

Od d. IO. m aja rfc będzie wydawana w 
Administracji „Dziennika -Polskiego* b»r- 
d—  szeiegolowa mapa całego teatru woj
ny, Pw cenie 10 ct., dla abonentdw naszc- 
g„ pisma. Prer nmeratowie na prowincji 
otrzymywać będą mapę po te) samej cenie. 
Wraz z prenumeratą prosimy przysyłać na 
nią 10 ct.

L w ó w  1. maja 
k* Senzacyjna wiadomość o zamiarze for
mowania osobnego legjonu polskiego w Stam
bule, którą podaliśmy w dzisiejszym doda
tku porannym, a którą powtarzamy w te
legramach, pochodzi ze źródła tak auten 
tycznego, że nie m^że podlegać żadnemu 
wątpieniu. Poprzedzały ją pogfoski od kil
ku miesięcy, do których nie przywiązywa
liśmy wielkiej wagi, “lbowiem wszystko, 
co się dotąd działo w Stambule, miało zna
mię prawdziwie orjentaluej flegmatyczności. 
Poczęta tedy przed kilku miesiącami myśl 
nie miała widoków rychłego urzeczywi
stnienia, zwłaszcza iż nie przedstawiała się 
nawet w tej formie, jaką obecnie nabiera 
Mówiono ogólnie o projekcie formowania 
legjonu cndzoziemskiego, złożonego ze zbie
raniny ochotników całego świata. Prze
ważnego kontyngesu mieii dostarczyć Wę
grzy, którzy z Turcją oficjalną weszli w 
siosunk-’ Serdeczniejsze prędzej i radykalniej 
niż inneŁ żywioły. 0 ile wiemy już przed 
4ma tygodniami zaczęła się w Srambule 
organizacja tego cudzoziemskiego legjonu. 
Opisywano nam szczegóły nawet stroju le 
gjonistów. Miał być podobny do czerkie- 
skiego lub kozackiego. Napływający ocho
tnicy kręcili się po ulicach Stambułu jakto 
zwykle 1 ywa —  buńczuczno i ostentacyj
nie. Rzecz osobliwsza, że pierwsi ochotni
cy, których korespondent jednego z dzien
ników krajowych, ujrzał i miał sposobnosc 
zainterpelować, me mogli się wywnętrzyc 
żadnym innym językiem, jak tylno —  n i e 
mi e c k i m.

Było to jednak wszystko jeszcze przed 
wybuchem wojny, i od tego czasu zapatry
wanie Porty na możebność korzystania z 
ofiarujących się jej do pomocy sił obcych 
r.usiało doznać zmiany. Mnóstwo Anglików, 
h*anc izów i Niemców zgłosiło się do służby 
t(reckiej w szeregach armji regularnej. Rząd 
r wyszedł do przekonania, że oficerowie i 
szeregowcy obcej narodowości, rozmieszcze
nie oo pułkach tureckich nie przyniosą wiel- 
Jefego pożytku, albowiem język 1 obyczaj 
będzie ich rozdzielał od reszty żołnierza — 
i okoliczność ta wpłynęła głównie na de
cyzję użycia sił obcych, zorganizowanych 
w osobnym korpusie.

Taką jest geneza korpusu cudzoziemskie- 
 ̂ go w Stambule. Porta czuła się tym bar

dziej do takiej formacji uprawnioną, Ą6 *e 
Moskwa podczas wojny serbskiej oficją}nie 
dostarczała ochotników przeciwko Turcji, a 
v  o&iatnich czasach pod zasłoną wkracza
jących do Rumunji wojsk carskich zaczęły 
się tworzyć legjony bułgarskie, złożone z 
poddanych tureckich; oprócz tego zaś z o- 
chotników swojej ludności mahomedańskiej 
utworzył rząd moskiewski kilka pułków 
jazdy ze specjalną misją potykania się z Czer- 
kiesami tureckimi.

Postanowienie sformowania legjonu pol
skiego. wyniknęło j»k się zdaje z uwagi, że 
organizacja złożona z jednolitych żywiołów, 
ożywionych patrjotyzmem własnym, nastrę
czać będzie daleko więcej korzyści d la  o- 
b r o n y  T u r c j i ,  niż zastępcy, ożywione 
tylko podnietami kondotierskiemi.

Kładziemy nacisk na wyrazy: „dla o- 
brony Turcji" —  bo innego przeznaczania 
dla legjonu polskiego, choćby nawet zaopa
trzonego chorąg -i ią polską nie widzimy. 
Dzieje wszystkich legionów polskich na ob- 

J ’ cej ziemi formowanych, przekonują, że oj- 
czy źnie własnej nie przyniosły żadnego po
żytku, bo ulegając interesowi obcemu przy- 
ui< ść nie mogły. W większej niż gdzie- i 
kiedykolwiek tyczy się to legjonu polskiego

w Turcji, która od czasu rozbioru Polski 
straciła zupełnie cechę zaborczości i zacze- 
pności, z uzego wynika, że organizacja pod 
jej egidą dziś tworzona, nie może posłużyć 
za ognisko krystalizacyjne dla sił narodo
wych polskich z celami (.swoboJzenia oj
czyzny.

Cel * m jej jest tylko obrona Turcji tego 
jedynego państwa, które nigdy nie uznało 
rozbioru Polski. A znając dokładnie uspo
sobienie i położenie kraju musimy wyraźnie 
oświadczyć, że rząd turecki przystępując 
do tego przedsięwzięcia może rachuby swo
je w y ł ą c z n i e  t y l ko  o p i e r a ć  na tych 
wojskowych polskich, którzy wolą swe ra
mię poświecić obronie niepodległości kon 
stytucyjnej Turcji, niz ginąć marnie, przy
musowo i po sołdacku za cara despotę, wy
chodzącego na nowe podboje.

Dokumenta urzędowe angelskie 
w sprawie nnitów.

Wniosek zrobiony w parlamencie przez p. 
Owen Lewis, przyjaciela Polaki, miał dobry sk.n - 
tek; rząd angielski ogłosił denesze żądane w jpra- 
wie unitów, i okazał publicznie swą n i e o h ę ć  
ku Moskwie, która uważa, teu ważny krok za 
obrazę tem większą, że lord Demy interpelowany 
w Izbie lordów, dlaczego popełnił n i e d y s k r e 
c j ę  obrażającą Moskwę? odpowiedział: że tak 
jak w sprawie Bułgarów depesze były ogłoszone, 
tak samo być mogą w sprawie unitów p>dlaskicta 
Porównaiie to wywołało w orgauach moskiew 
skich jak najwyższe oburzenie. D o n i o s ł o ś ć  
przeto tego czynu jest wielka i świadczy o u- 
ż y t e c z n o ś c i  p r o p a g a n d y  po l s k i e j  za 
g r an i c ą .

Ogłaszamy następne szczegóły nam udzie
lone, dotyczące tych ważnych doknmentów, które 
zasługują n» przekład w języku polskim i fran
cuskim. Tytui pisma jest następny:

„ Ro s s j a  N, 1. 1377.“ (Numer 2gizapewne 
„się wkrótce okaże.) Korespondencja dotvcząca 
„obchodzenia się z wyznawcami kościoła grecko 
„unickiego w Rwlji, udzielona I'.bie niższej z roz- 
„kazu Jej królewskiej Miści, w skutek adresu 
.parlamentu z d«ia 6. marea 1877 roku.“ Za
wiera depesz 22 i stronnic 39 in foljo, pod na 
stępnemi tytułami:

Depesze bez nazwiska odnoszą się do osta
tniego nazwiska.

N. 1. M a n s f i e l d a  pułkownika, konsula 
jeneralnego w Warszawie, 21. wrześtia 1871 r. 
Polityka rządu rossyjskiego w obe. unitów.

N. 2. 23. listopada 1872 r. Instrukcja prze
słana do lociu naczelników gubernjaluych w Kró
lestwie polskifaTu. Instrukcja komitetu w Siedl
cach-

N. 3. 29. stycznia 1874 r. Rozruchy w po
wiatach zamieszkałych przez unitów w guberniach 
Siedleckiej i Lubelskiej.

N. 4. 18 litego. O dalszych gwałtownych 
środkach użytych przeciw uiitom.

5. 7. marca. Rzezie nie ustają. Woj- 
eirn o-łówuie używane do rjpressji i zmuszenia. 
R/ad okazuje brak r o z s ą d k u  (a want of jad 
geirenf) w swem działaniu.

N. 6. A. l orda T“

Nr 19. Dnia 14. luteam. Wyshnie nowo 
nawróconych do giber-ji Ohersoóskiej i m ie 
szczenie ich we wsiach prawosławnych.

Nr. 20. Lorda Lofiusa. 5 lipca. Prześla
dowanie unitów w Siedlcach i Lubi nie. Raport 

j  wice-konsula Webster w Chersonie przesłany 
przez konsula jeneralnsgo w O lessie.

Nr. 21. Staniej a , konsula jene/alnego w 
Odessie, 24. czerwca, przesyłającego powyżej 
wzmiankowały raport Webster.

Nr, 22. Daia 17. listopada. Zakaz wszel
kiego rodzaju uczestnictwa religijnego księży ła
cińskiego obrządku co do unitów Depesza ministra 
spraw wewnętrznych do gubernatorów.

Korespondencja polityczne „Dz. Pol.”
T o r n ć  28. kwietnia.

Z  Warszawy nadchodzą tu uajrozmaitsze 
wieści. Po większej c/ęści przywożą je kupcy, 
którzy ze względu na pi owadzone interesa mają 
stosunki bliskie z dygnitarzami moskiewskimi.
W Warszawie i na caiym obszarze ziem polskich 
pod zaborem moskiewskim umysły i screa są sil
nie poruszone wypadkami na Wschodzie. Mo 
szale znowu rozpuszczają pogłoski po kraju o 
konstytucji dla Kongresówki. Zapewniają także, 
iż car ma na dłuższy czas obecnie przybyć do 
Warizawy i że podczas jego pobytu w stolicy 
polskiej mają się zaprowadzać autonomiczne 
zmiany i reorganizacje. Jednem słowem zawsze 
piosnka jednakowa, ile razy kto na karku Mo
skalom siedzi. Z tego wszystkiego to tylko pe
wna, że nie znajdzie się dwudziestu Polaków 
pod moskiewskim zaborem, którzyby w szczerość 
moskiewskich intencyj wierzyli, ctfb< :by nawet 
Moskwa coś podobnego myślała.

Tymczasem, szczególniej w Warszawie, po 
licja wznawia ióżne obostrzenia nia tylko z pa 
szportami i meldinkami, lecz szpiegostwo troebę szych, którzy w jakimkolwiek niebezpieczeństwie 
przedtem przycichło, znowu nurtować poczyna, nie opuśeił nas aigdy.
Odbyło się już nawet Kilka noonych rewizyj, , Mając widoku interesa uarodn, powo-
między innemi w jednej z pierwszorzędnych cu- d«;ąc się tradycjami przodków naizych, polegać
kierni, którą denuncjowano, że posiada dzienniki b§ 'ziemy na pat-rjotyzmie wszystkich Ramusów,
polskie z Glalicji i z E*ozc aikiego i inne pisma a zmuszeni uciekniemy się do ramienia synó»
cudzoziemskie niecenzuralne. Rewizja nic nie kraju

uwzględnić autonomji Rumunji, która przez uwo- 
rh  miui-trów u stóp jego się od kilku miesię-y 
czołgała. W chwili dopiero przejąć a granicy 
główBy dowódca W. książę Mikołaj wydał ma
nifest do m i e s z k a ń c ó w  R u m u n j i ,  zarę
czając im nienaruszalność ich ;praw i samorzą
du, w imię krwi moskiewskiej tylokrotnie już 
wylanej w obronie praw narodu rumuńskiego. 
Liczy on. na przyjaźń i poparcie Rumunów jak 
w przeszłości, i zapewnia, że wojaka jego dzia
łań będą po przyjacielsku w^glęaem mieszkań 
ców, i najsrożs/a dyscyplina w armii zachowaną 
bedzio, i że wizystkie potrzeby wojska tylko za 
gotówkę nabywanemi będą. Wstrzymuję się od 
powtórzenia wam dosłownie całego tego manife 
stu jaKotei i innego motywującego woinę, bo 
już prawdopodobnie inną drogą on was już do
szedł. Natomiast podaję wam w całości mowę 
tronową ks ęcia Karola, którą otworzył on wczo
raj sesią izb zebr mych specialnie w oelu decy
zji co do wypadków obecnych:

„Panowie senatorowie i posłowie !“
„Ważne wypadki przez jakie przechodzi 

kraj nasz, zmusiły mię do zwoiaaia was na se
sję m.dzwyciajsą “

„Wojna wybuchnęła: usiłowania nasze
wobec wysokiej Porty i mocarstw gwirantaią- 
cyoh, aż. by neutralność nasza, dla utrzymania 
której zrobiliśmy tyle poświęceń w ciągu roku 
ubiegłego, i która nam by**, przyznaną z prawa 
przez niektóre z mocarstw obcych; usiłowania 
nasze aby taż neutralność nasza uznaną była 
z p r a w a ,  pozostały bezskutecznemi; wysoka 
Porta odmówiła nam nawet prawa wprowadze
nia tego żądania na konferencję konstantyno- 
polską.

„W  takiem położeniu, Rumunja pozostawio 
na bez poparcia innych, nie może liczyć jak na 
samą,  s i e b i e .

Wezwijmy zatem pomocy Boga ojców na-

Lo f t us a .  18 marca, 
Ta" sD^wę mieszkańców dve •

nika Journal de bt Petersbourg. Rozmowa z p.

wskórała, bo nic nie znaleziono. Takaż sama re
wizja odDyla się w jednym z kantorów bankier
skich—czego szukano, niewiadomo... Moskale w 
Warszawie miotają obelgi i rozwścieezeoi są na 
dawniejszego kons*>,‘* augy^kiego w Warszawie 
Mansfielda, który wiawaf się, jak był w War-

„Panowie, ponieważ obecnie nie możemy ko 
nystaó z neutralności ziemi naszej, n i e u z n a- 
n r j  p r z e z  n i k o g o ,  obowiązkiem naszym 
jest, za  j a k ą k o l w i e k  c e n ę  k o s z t e m  
j a k i e j b ą d ź  o f i a r y ,  sprawić, by Rumunja 
nie stała się teatrem wojny, by miasta i wsie

szawie, być wielkim przyjacielem Moskali, a nasze, nie zamieniły się w popiół, bv ludność 
szczególniej jego żona, kobieta ładna i lubiąca na;za nie była zmasakrowaną, by mienia nasze,
się bawić, używała wielkiej wziętosci w sferach ~ I r ---------------1—
moskiewskich — tymczasem Mansfield okazał się

Westmannem. „ _ XT
N. 7. Mans f i e l da .  12 czerwca. Nowo 

rozkazy z Petersburga co do małżeństw nuesza 
nyoh obrzędu łacińskiego i unickiego- Lzieci 
x tych małżeństw uważane jako prawosławne 

Nr. 8 Lorda L o f t u s a ,  d 21. lipca. Pe
tycja unitów do ceuarza. Zostali uwiadomieni, 
że prośby ich przyjęte być nie mogą. Artykuł 
Jounial de St. Petersbourg.

Nr. 9. M i i i s f i e l d a ,  1. stycznia 1875 r. 
Tekst ukazu przenoszącego sprawy duchowne u- 
nitów do atrybucyj ministra spraw wewnętrznych, 
rołożeuie kwestii unitów.

Nr. io . Lorda L o f t u s a ,  27. stycznia. Po- 
nftri k.n*esnasek religijnych. Nawrócenie koło 

50.0UO nnitów ra prawosławie. Artykuł urzędc
woj ijtiZGty.

11; D. 28. stycznia. Prawowierny adres 
unitów chełmskich do cesarza. Wyjątek z Jour. 
de St Petersbourg.

Nr. 12. M a u s f i e l a ,  29. stycznia. Unitów 
52.000 przeszłych na prawosławie, zapewne w 
skatek gwałtów.

Nr. 13. D. lo. lutego Rozdrażnienie uujtów. 
Wojsko coraz liczniejsze. Korzyści zapewnione 
nrzechodaącym na prawosławie.

Nr. 14. T*01̂  L o f t  u s n, 16. lutego. Sprze- 
czne zdania co do środków użytych w tem na- 
wracaLin Artykuły dzienników U Nord i le 
Monde do porównania. (Tu_ s ę znajduje pismo 
hr. Władysława Platera, Vilia Broelberg d. 5. 
lutego 1875 r.j

Nr. 15. D. 13- kwietHm. Przyjęcie przez ce
sarza deputacyj duchowieństwa z Chełmna, Lh- 
Dlina. S5edleo. Artykuł Journal de St. Peters- 
lourg.

Nr. 16. M a u s f i e l a ,  24. kwietnia. Prze 
szło 250,000 nawróconych na pra vosławi-L wgu- 
bernii Lubelskiej. Surowe Środki przedsięwzięte 
w guberni! Lubelskiej

Nr. 17. Dnia 26. Maja, Spokojnośń prawie 
przywrócona. Niemal wszyscy unici przeszli na 
prawosławie.

Nr. 18. Dnia 1. stycznia 1876. Arcybiskup 
Demetrius z Ohersunu zastąpić arcybiskupa 
Joannicjusza w Warszawie. Nawróceni na pra
wosławie protestąją przeciw temi nawroceiin.

człowiekiem uczciwym i wiernym swemu obo 
wiązkowi — jak się teraz pokazuje, zdawał do
kładne raporta rządowi angielskiemu o panują
cym ucisku w Polsce, które wraz z raportam- 
iunycb konsulów angielskich i ambasadora w Pe
tersburgu , stauowią dokumenta dla parlamentu
angielskiego.

Z  tego powoda dzisiejszy konsul angielski 
w Warszawie (Mansfield jest teraz w Bukare
szcie; znajduje się w bardzo niemiłem położeniu. 
Na wszelkich urzędowych recepcjach, traktują 
go umyślnie lekceważąco Moskale, a przy tem 
wystrzegają go się i są nadzwyczaj ostro/ni.

W Poznańskiem i Prasach Zachodnich, a 
szczególniej też w Prusach Zachodnich. które 
znajdują się w ścisłych stosunkach handlowych 
i przemysłowych z Kongresówką — upadek ros 
s3'jskich papi* rów jest przyczyną ruiny nie tylko 
firm kupieckich, lecz i rodzm zwykłych. Ten u 
padek rubli spowodował podwyższenia cen w sa
mej Kongresówce; tak np, chleb w Warszawie 
podskoczył z 22 groszy na 27 groszy, a dyre
kcje kolei żelaznych podwyższyły opłatę od ja
zdy i od transportu towarów. Bankructwa też 
b. ?\rasack. mnożą się w sposób zastraszający, a 
każde z nich , oprócz właściciela firmy, rujnuie 
dużo Oo/ b często prywatnych w stosunkach pie
niężnych z tą firmą znajdujących się. Co gorsza 
jeszcze, że bankructw^ te bardzo często bywają!

o* oc trudów w przeciąga 20 lat pokuć a, aie zni- 
ceatwiały w pośród wojny, której auiśmy chcieli, 
ani wywołali z uaszej winy ,

Panowie senatorowie i panowie posłowie: 
Wejście wojsk cesarsko-ressyjskioh  jesi wypad 
kiem europejskim , przeciwko któremu nie wie
my, ozy mocarstw! gwarantujące protestować 
będą Do was należy, panowie, byście na mocy 
art. 123 konstytucji wskazali mi linję postępo
wania, której rząd mój trzymać sio będzie.

Równocześnie z węiśoDm wojsk rossvjski -h 
na aasze terytorjam, Naj. Pan cesarz Aleksan
der, jeden z mocarzy gwarantujących byt poli- 
tyrzny i prawa Rumunji, oświadczył n „ m. że 
nia jest jego zamiarem, że nie jesi, jego wolą 
naruszyć też prawa, dotknąć instytucje i rząd 
autonomiczny naszego kraju. Jako znak uznania 
naszej indywidualności politycznej i zapewnie
nie pokojowego fnnkc onowania mstytucyj na
szych, Bukareszt, stolica Rurnuuji , nie będzie 
zajęty wojskami rossyjskiemi.

Dopóki p nowie nie zadecydujecie, rząd mój 
zachowa wobec wojsk cesarskich postawę rezer

Faktem jest, że Moskale zalali do dziś duia 
całą M ołdawję j/ko też że od Bcaiły posunęli 
się już o (iw c mdc ku zachód -m J^st ich tam 
do 100 tysięcy w tej ' ihwiii; maisze odbywają 
piechotą, a tylko materiał wojenny prowadzą ko
leją. Postępowanie względem mieszkańców jest 
pizykładne, nadużyć dotychczas nie było. Głó
wnie koncentrują się koło Barboszi, przy ujściu 
Seretu do Dunaju. Administracja rumuńska funk
cjonuje dalej bez przeszkody. Wątpię abyarmja 
moskiewska próbowała przejścia Duuaju naprze
ciw Dobrudży, bo Dunaj wylany na mil kilku 
i prawie wszystkie wyspy pod wodą. Prawdo
podobnie posuną się oni wkrótce Koleją do Bu
karesztu i Giurgiewa, jeżeli ich Turcy nie u- 
przedzą. Gi ostatni budują most napizooiw Ru- 
szczuka i jaż do pół Dunaju, tj. do wyspy w 
środku leżącej, wykończyli go. Oprócz tego Tur
cy zajęli wyspę naprzeciw Beketu, zabrau 5 
statków rumuńskich, naładowanych zbożem.

Kaiafat opuszczony przez Ruminów nie jest 
dotycnczas zajęty przez Turków. — Wojska 
rumuńskie skoncentrowane w dwóch korpusach 
obok Bukaresztu i Krajovej, oczekują decyzji 
izb. — Dacyzja ta może jeszcze dziś zap&duie, 
choć senat przeciwny zdaje się zamiarom rzą&u 
zwleka z sprawdzeniem wyborów. Cel rządu jest 
widoczny, i organa póiurzęd iwe go wypowiadają 
otwarci*?, a mianowicie wywalczenie niepodle
głości Rumunji p^d szkrzydłein coskiewskiem

Młodzież i wojsko są w tym duchu sf&naty- 
zowane, choo ogół kraju woime nie sprzyja, 
z obawy klęsk, jakie niepowodzenie sprowadzić 
meże. — Młodzież ucząca się, rwie się do two
rzenia legjouów, które w nawiasie mówiąc, wie- 
cejby przeszkodziły jak pomogły; młodzież ta 
b.wiem wielce zdemoralizowana i zniewieściaih. 
Wszyscy z niecierpliwością oczekują decyąji 
Izby, choó ogólne przekonanie p&uije to, £s 
c*y izbami czy bez izD , rząd jest zdecyd pwanym 
choćby kosztem zawieszenia konstytucji, oddać 
ster swej nawy w ręce północnego sąsiada.

Jakie tu jest nasze położenie, zrozumiecie 
łatwo, gdy wam powiem , że panika w krajo
wcach nawet je>t ogólną; kto mr.be, ucieka za 
granicę, a mieazkańcy nadbrzeżni Dunrju opuścili 
zupetsie swe siedziby. Na granicach Rumunów 
tnęzczyzn już nie wypuszczają, a konsulat au- 
strjacki doradza wyjazd uwym poddanym.

Niech się dzieje wola nieba, nie jedną już 
się biedę przeżyło, to i ta oczu uie wyje.

Sprawy zagraniGzne.
H o i k w s .  Oceuiwszy postawę Prus ;ako 

wielce przyjazną iła Moskwy, Goios tak dalej 
powiada: „W  każdym razie postawa Prus 
względem teraźniejszej wojny nie pozostanie bez 
wpływu na po nawę innych mocarstw. Dyplo
maci austrjaccy rzecz jasna, że będą zmuszeni 
stosować swe postępowanie do postępowania w 
Berlinie. Dyplomaci austrjaccy pojmą, że wobec 
przychylności Niemiec >11 a Moskwy, byłoby rze- 
c--ą nietylko dla nich trudną, lerz nawet bardzo 
niebezpieczną okazywać nieedęć lub nawet tvlko 
podejrzliwop i względem politysti naszej " W i
dać z tego. że M skwa czuje się bvć 7.Ui*ełnic 
zabetpie-zony. ze jei n<kt, z wyjątk.em chyba 
Anglii, nie przeszkodzi w wojnie obecnej

Pietierbursk>e Wiedomosti donoszą: „D i Ki-
szyniewa jak słychać przybędzie syn emira Bu* 
*hary. Z Konstantynopola telegrafują nam, ż« 
bawiący tam obecnie sta-szy syn emira Bumu ■ 
ry, Abdul Melik chan otrzymał od brata młod
szego, pobierającego nanki w petersburskim kor- 

. pusie paz’ćw, telegram wzywający do przybycia
wową, która jest jedynie dozwoloną władzy wy- propozycji ttrtfie i ,  , l6tce
konawczej w państwie konstytucyjne^. Ta po- towarzystwie siostrzeńca
stawa jrst wyrażoną decyzją rady m.matrów, da- JW mająceg0 pewne polecenie do
towaną cma 12. ,24) kwietnia. rządu naszego. Obaj książęta azjatyccy prze-

Ministerstwo moje przedstawi panom catą ,jeżdżają przez Kiszeniew, będą mieli zaszczyt 
korespondencję dyplomatyczną z obcemi gabine- - jożyó wiune uszanowanie Jewc Wieliczestwu 
tarni, oo do ostatnich wypadków. ^imperatorowi."

Panowie senatorowie i panowie posłowie ̂  | Prawitidstwknnyj Wtesfnik załącza rozkuć
dują mu zakład, kredytom wie odbierają 15 a 
najwyżej 25 procent, ; a sam właściciel schował 
pieniądze do kieszeri.

Dziś właśaie zbankrutował w Toruniu jeden 
z największych kup:ów, niejaki Kalk, jeżeli do
brze piszę nazwiska, bo dokładnie nie znem. 
Kupiec ten zbankrutował jnż w swojem życiu 
ozwai ty raz i po każdem bankructwie zawsze 
zdołał założyć nowy i n t e r e s ,  jak tu nazywa
ją — teraz jednakże zaaim bankrnctvo zostało 
ogłoszone, wyjechał cichaczem. Wielu bardzo ku
pców zarwanych zostało, a także i miejscowe 
instytucje kredytowe. Powiadaja j^nak, że , 
p. Kalk jest nieszczęśliwy bankrut i o.z s w 
mu nie zarzucają.

B n i  rareaaż 28. kwietnia.
(N. N.) Jesteśmy tufąj w pełnej ^ojaie, 

tylko okropności jej dotychczas nas nie dotknęły.
Car w duiu 23 I m. zrobił ostatni przegląd wojsk
w Ungheni po stronie moskiew kiej, a już 24*o 
o godzinie lei z rana wojska jego przekroczyły 
gt„nice Turcji (czytaj Rumunji bo to P m )  we
dług słów jego dJa wywalczenia s w o b o d y  
c h r  ze  ś c i a n  p r z y g n ę b i o a y c h  od wie-  
kó|w p o d  j a r z m e m  t u r e c k i e m -

ilAlCOJn TT iłu** “  '* J m , i i  • f • • — Id iłł 1 A Ul n A, W Jfuai i  J '
ograniu,Mną samami bolesnemi Ok: licznosciarai, zeszjym miesjącu, inspekcji uiektóryoh oddz.aiów 
w pośród których znajdije się . j >zy z u -. armji prted wyruszeniem jej w pole. Według

D/ialainość wasza ma szczególniej się zająć rozkazu, wszystkie części i komendy z wyją- 
obecnem pęło^paiem politycznem i daniem r/ą- j tkiem 2 i 3 dońskich koza :kich bateryj artylerji 
dowi memu środków potrzebnych do zniesibnia; kounej, mających złe k-rmie, cała irmja znajduje 
ciężarów wojny, dla obrony praw i interesów się w stanie świetnym. Szczególniejszą baczność 
RuniuUji. j podczas przechodu zwracał książę na części sa-

Tym sposobem, panowie, działalność wasza nitarną i intendencka, i został jak najkompie- 
b®dąc skoncentrowana na jednej potrzebie dnia: tniej zadowolony. Moskiewskie gazety cieszą 
zbawienie kraju i jego imtytucyj, mam wszelką: się, że Moskwa nigdy nie miała tak pięknej 
nadzieję wierzyć, że n& tym grnncie znikną armji, właśnie pod względem sanitarnym i inteu- 
wszelkie partje zawziętości i rozdziały wewnę-! denckim, zwykłą słabą stronę wojskowego zarządu, 
trzne. Wezwanie do brałerstwa byłoby z mojej,Po przeglądnie książę wydal rozporządzenie, 
strony zbytecznem Jako synowie jednego kraju, aby każdy pułk piechoty prowadził *'sobą dzien
nie mnżppio nanourif mam i A ai 1 r.o. nr?Q.nie możecie mieć panowie, mam to silne prze- nie 16 wołów, każdy bataljou suzelcow 4V a ka- 
konanie, jak tylko jedną myśl, jedną wolę i je- żda baterja Ino pomniejsze inne komendy pc 2 
dyny ce l: dobro naszej wspólnej matki, dobro tak, aby a’ gdy sołd»t.om nie zabrakło nięuŁ 
Rumnnji! j Dowódcy upoważnieni są dc zakupywania, czyli

Co do mnie, panowie, bądźcie pewni, ż e , właściwiej do zabierania wołów, płacąc z* nie
spełnię mój obowiązek. Od dnia, gdym postawił tylko po 30 rubii od sztuki i to za najpię-
nogę na tej ziemi, stałem się Rumunem. Od kuiejszego.
dnia gdym wstąpił na ten tron, wsławiony przoz Rząd zwraca nie mniej wielką baczność,
tylu wielkich i sfawnyah monarchów, ich myśl aby nie zabrakło nigdy odzieży i oielizny woj
stała się wielkim celem panowania mego: pod• sku i w tym celu oprócz zwykłych szwalni 
nies;eaie Rumunji, wypełnienie jej misji u ujśi istniejących po sztabach i zakładach pułkowych,

  Dunaju, a przedewszystkiem utrzymanie prau urządził po całym kraju szwalnie aresziaackie.
PjaeJcroczenie granicy miało miej-o1̂ w trzech; jej ab antiąuo, obrona całości jej gram** Aniech 'Jc7, 2 500 aresztaatów zasadził do igły i szydła,

punktach, a miaHo^icię w Bertiinar powiati- będzie przekoaany kraj mój,  że w wypełnieni!polecając ira s:orządzeu)“ w jak uaikrótszym
Cahul, Tabac powiatu Boi?rad i w Ungheni, sta-; tego swięt< go obowiązku będę uniał na czele, czasie odzieży i obuwia, dla 182 000 ludzi. Za

. _ ti [.jj îą. Do godzi-1 naszego młodego i walecznego wojska ponieść odzież kompletną za jednego żołnir-rza piecho-cji kolejowej granic?,a -i z B»sar a b ją .  , .....
ny 5ej z rtiua dnia 24go bm. już do 30 tysięci moją osoi ę w ofierze
Moskali było a* ziem: rs rruńskiej, o czem rząd 
rumuński dopiero około ;oej z rana się dowie- 
dniał, i to przez pretektów pogranicznych obwo-

nirch Bóg
tnego, tj. mundur, spodnie, buty ita. r:;ąl p»*oi 
aresztaatom 1 rubel 60 kopiejek, tj. nieco wią* 
cej ,-ak 2‘/i reńskich.

Według dziennika France ks. G»t)c~*ków
dów, co wyraża odezwa rady ministrów do lu-!co do mnie, przeebudę do faktów, których od- zważywszy, że manifesi, carski wywołał wre Ikra
J _ .ń /il W  JlTim T TT ni 11 a I-Amn  ̂n ii lr n A L a ł  nnnrA ł łnll J nn .inwila m n n t  talAOni

Niech Bóg zachowa Rumunję, 
wspiera wasze prace j>atryotyczne!“

Wrciągnijcie sobie z t-go sens moialny, a

dności w dniu tym datowana. i szukać jest nawet trudno pomiędzy oasą wieści wrażenie w Luroj L , pomijając wzmiunkę ^ łT*
Rząd moskiewski nie raczył więc w aiczem * tu o Biegających. ; ktyoznym celu wojny * Turcją, j*»spi«wj



DZIENNIK POLSKI

lió rozmaitym gabinetom najuroczystsze zape
wnienie rossyjskiej bezkorzystności. Zdaje się, 
że zapóźno zabrał się do tego. Do Timesa tele
grafują z Wiednia, że solidarność m warstw u- 
stała, ponieważ rossyjski okólnik udzielony był 
gabinetom później, aniżeli nastąpiło przejście 
wojsk carskich przez Prut. To jest właśnie po
wód, że Niemcy i Austro-Węgry zdecydowały 
się znowu wysłać swych posłów do Konstanty
nopola. „Rossja, mówią w inntm miejscu Times, 
wyłączyła się z europejskiego koncertu i wciąga 
na siebie i Europę straszne niebezpieczeństwa 
Prowincje, które zamierza niby wyswobodzić 
mogą stać się wkrótce widownią mordów, które 
przewyższą wszystkie czyny tureckiego fanaty
zmu." Widocznie Times pod naciskiem opinji 
zmieniają ton.

T n r c ja .  Co do propozycji m^djacji, uczy
nionej przez Portę, to do Koln, Ztg. donoszą z 
Berlina, iż takowa znaną była gabinetom jeszcze 
na kilka dni przed .ogłoszeniem rossyjskiego ma
nifestu i przez niektóre gabinety przychylnie 
została przyjętą. Ale Rossja dowiedziawszy się
0 tem pospieszyła z wydaniem manifestu, ażeby 
faktem dokonanym uprzedzić urzędowe propozy
cje pośredniczenia. Nie mniej jednak, jak donosi 
Indep. rząd francuski i wioski na wezwa
nie knglji oświadezjty gotowość utworzenia 
„ligi neutralnej" i weszły o tem w rokowania, 
kiedy i wśród jakich okoliczności interwencja 
ma być poczytaną za przydatną. Być może, iż 
znajdzie się o tem wzmianka w żółtej księdze, 
którą ks. Decazes zamierza w tych duiaoh przed
stawić izbom francuskim. Joum. des, Debats je3t 
zdania, że w każdym razie dyplomacja nie może 
me uwzględnia powołania się Porty naart. V III 
traktatu paryskiego. Traktat ten bowiem nie 
traci swego znaczenia wobec teraźniejszej wojny
1 parsrwa neutralne obowiązane są nie dopu
szczać Rossji do bezwzględnego wyzyskiwania 
pizyszłych swych zwycięstw.

u n m u n ja .  Podaną wczoraj telegraficzną 
wiadomość o zawarciu konwencji między Rossją 
% itumunj * jesteśmy w stanie uzupełnić dziś, 
przytaczając motywa tego ważnego aktu i do
datkowe do niego artykuły. Konwencja ta dato
wana jest dnia 16. b. m , i dokumentalnie prze
konywa, iż Rumunja sama zdegradowała się na 
stanowisko rossyjskiej gubernii. Przebieg tej 
sprawy jest następujący: Dn.a 28. b. m. Kogol- 
iuczanu zawiadomił izbę deputowanych o zawar
ciu z itessją konwencji, na mocy której zape- 
unia s.ę moskiewskiej armii wolne przejście przez 
Bumunję i traktowanie przyjacielskie. Car zobo- 
wiąznje się do szanowania praw i nietykalności 
Bumunii (które sam pierwszy fnndamentalnie 
narusza P. B.), zgodnie z traktatami. Książę 
Bumunii zobowiązuje się wyjednać ratyfikowanie 
tej konwencji przez izby W przedstawianych 
jednocześnie motywach Kcgolniezann wyjaśnia, 
te konwencja zmierza głównie do uwzględnienia 
integralności Bumunii zgodnie z traktatem pa
ryskim (?). Nie wływa się Bumunii ani do 
zmiany swych stosunków międzynarodowych, ani 
do współdziałania swą armją, która otrzymuje 
polecenie nikogo nie atakować, i granic kraju 
bronić wedłng możności (otworzywszy poprze
dnio te granice Moskalom i P. R )  Jedynym ce
lem konwencji jest, by Rimanja zachowała to, 
posiada. Hofc«czmj t^raa, co jej (to pr-oiadania
co pozostało. W  pierwszym dodatkowym artykule 
do rossyjsko-rumnńskiej konwencji uregulowane 
jest wykonanie artykułu 111, według którego 
Moskalom oddają się do rozporządzenia koleje 
żelazne, ruch na rzekach i drogach, używanie 
poczty i telegrafów, jako też korzystanie ze 
środków kraju co do zaopatrzenia wojska. Do
dani rossyjskim komendantom rumuńscy korni 
sarze będą zaopatrzeni w wyjaśnienia co do ilo
ści produktów, jakich daHa okolica dla armii 
rossyjskiej dostarczyć może. Władze ramnńskie 
mają polecenie dopomagać Moskalom w nrzą- 
dzaniu obozów i biwaków, przesyłce transportów 
maierjałów i amunicji, w dostawach dla szpita- 
lów i ambulansów. W przeprawie kolejami ar 
nja rossyjska traktu waną będzie narówni z ru
muńską.

Według drugiego dodatkowego artykułu 
rumuński minister robót publicznych otrzymuje 
instrnkcje co do pospiesznego wyprawienia tran 
sportów rosyjskuh. Wojenne tranzporta rosyj 
skie, z wyjątkiem rumuńskiej poczty, uwzglę
dniają się przed wszystkimi innymi. Ilość pocią
gów osobowych może być zmniejszoną', towaro 
we mogą być zupełnie wstrzymane. Trowadze 
nie transportów armji rosyjskiej obejmuje rosyj
ski naczelnik wojennych transportów, który za 
porozumieniem się z rumuńskimi ministrami mo
że usuwać urzędników. Busjaiie dobudują nie
wykończone jeszcze liście kolejowe, do czego im 
udzielone będzie niezbędny teren.

Trzeci artykuł dodatkowy zapewnia urzędo
wym rosyjskim depeszom pierwszeństwo przed 
wszystkieni prywatnem, Z  wyjątkiem Bukare
sztu Rosj-.jie w tyłach swoich wszędzie mogą 
urządzać etapy. W braku rosyjskich szpitalów, 
chorzy Moska] 3 przyjmowani będą do szpitalów 
rumuńskich za wynagrodzeniem. W razie potrze
by Rumunia dostarczy Rosjanom baraków, sta
tków i materjału do budowania mostów.

Wszystkie koszta rosyjskiego przemarszu 
zapłacone będą gotówką w ciągu dwóch miesię 
cy. Wszystkie potrzebne dla rosyjskiej armji ar 
tykuły sprowadzane będą bez cła. Władze ru
muńskie dopomagać będą do łapania moskiew
skich dezerterów.

„Takaż sama konwencja, dodaje Cogolsiczano. 
nie mogła być zawarta z Pertą, ponieważ ta 
przeniosła plac boju do Rumunji (?!). Zresztą 
Porta systematycznie opierała się uznaniu Ru- 
munji i od wiol u lat uregulowaniu kwestyj dru
gorzędnych."

Ooz zatem pozostało ks. Karolowi, g-I od
dał w swojem państwie wszystkie koleje, drogi, 
rzeki, telegrafy pod zarząd Moskałów, gdy przy
zwolił ściągać z kraju wszystko, czego armja 
moskiewska zapotrzebuje, gdy wszystkich swych 
urzędników podporządkował moskiewskim naczel
nikom wojennym?... Tak nędznie dotąd żaden 
panujący me pozbywał się swych praw zwierzchni- 
czych i ostatniego cienia swej samodzielności; 
a nawet książęta związku nadreńskiego nie peł
zali tak w prochu przed Napoleonem jak teraz 
ns. Karol Hohenzollern przed carem. Na mocy 
tej konwencji, Rumunia całkiem jest na lasce 
tara. W  motywach swych Cogolnicjanu skłamał 
najbezczelniej, oświadczyłby, że Turcy przeno
szą plac boju do Rumnnji. Do obecnej chwili 
nie masz ani jednego żołmerza na rumnńskiem 
terytoijum, podczas gdy Moskale mrówią się tam.

sami przeciw 25 potworną konwencję , która za- GaTaczem Dunaj, -do (Jzarnowody na południe a nych, 13 nizamu i 3 redyfn), 6 szwadronów ja 
sługuje na to, by w klonikach prawa międzyna- Saliny na wschód, Moskwa może operować bez zdy, wspomniane już 11 bateryj potowych czwar 
rodowego umieszczona została pod rubryką „nie- piecznie nad Dunajem wołoskim. Do Dobraczy
słychane

Gdy Porta 23. b. m. wezwała rumuński ga
binet do porozumienia się w przedmiocie zagra
żającej Rumunji rosyjskiej inwazji, Cogolnicea- 
nu odpowiedział. iż tylko parlament może o tem

Moskwa nie pójdzie; nie ma co tam robić w tym 
wązkim, błotnistym pasie, między morzem a 
Dunajem, łatwym do zamknięcia przez Turków 
a bardzu niezdrowym. Główie siły przejdą Du
naj zapewne, w okolicach Turtukaja, pomiędzy

decydować, czy Rumunia może nadal zaniechać Rnszcznkiem a Syhstrją. Kie wyklucza to wszak- 
swej neutralności. Ale wtedy już rosyjsko-ru że możności, że dla oszukania Turków będą u- 
muńska konwencja była od sześciu dni podpisana... dawać przeprawę i w innych punktach i rzeczy- 
Z  tego można wnioskować , jaką szachrajską grę j wiście mogą się przeprawić, bo_ czem więcej 
prowadził z Portą gabinet ks. Karola.

Nie są to wszakże ostatnie akta obłudy. Na
doniesienie Folii. Corr., że rząd rumuński zamie 
rza wnieść projekt do prawa o zawieszeniu kon
stytucji i udzielenia księciu władzy dyskrecjo
nalnej (nad czem ? vi łe konwencja z Moskwą. 
P. R.) jeden z korespondentów rooi uwagę, że 
do tego nowego rodzaja zamachu stanu — gdyż 
inaczej nie można nazwać zawieszenia konstytu
cji w drodze konstytutucyjnej — Rosja rząd ru 
muński podmówifa.

A n g l ja .  Do Voss. Ztg. donoszą z LonJy- 
na, że tam tworzy się „stronnictwo czynu," któ
re niezależnie od stronnictw parlamentarnych po
stawiło sonie za zadanie p r z e c i w s t * w i ó 
w s z y s t k i e  n a r o d o w e  s H y  w s z e l k i e 
mu r o z s z e r z e n i u  s i ę  R o s s j i .  Stron
nictwo to, z dniem każdym docheliąoe do ja
śniejszego przeświadczenia, żąda by Anglja czyn
nie wystąpiła jak tylko Moskale zrobią taką 
minę, że clrą przekroczyć Bałkan.

F r a n c j a .  Odnośnie do oświadczenia hra
biego Moltke do Nat. Ztg. piszą z Metz o dys 
loka-ji francuskich wojsk w pobliżu gran: y, że 
wojska lr znajdują się w Commercy, St. Mihiel, 
Nancy, Yerdun, Pont ó-Musson, Belfort, Epinal 
i Sedanie, razem 12 pułków kawalerji utormo- 
wanych według trybu wojennego z odpowiednią 
artylerją; oprócz tego liczna artylerja konna i 
for eczna wszyseko w odległości jednego dnia 
drogi oa granicy.

W  o j  n a .
E u r o p e j s k i  t e a t r  w o j n y .

A  więc pierwsze strzały padły nad D u a 
lem! Przynajmniej dzienniki niemieckie podają 
telegram z Bukaresztu, wedłng którego trzy 
tureckie monitory ukazały się przed Braiłą i 
ki.ka kul z Moskalami wymieniały. Wiadomość 
ta potrzebuje potwierdzenia. Zresztą pewnem 
jest, że wzdłuż Dunaju w każdym razie panuje 
cisza przed barzą; po obu stronach nieprzerwa
nie poruszają się wojska. Większa częśo turec- 
ciej armji, która stała pod Widdyniem, porusza 
się ku Wschodowi dla wzmocnienia centrum tu
reckiego między Silistrją a Ruszczukiem. Zaję
ciu Giurgiewa przez Moskaiów zaprzeczają z 
Konstantynopola. Turcy ze swojnj strony nigdzie 
yrzez Dunaj nie przeprawili się. Naturalno wy
jaśnienie tego niepojętego wahania się być może, 
iż znajduje się w depeszy otrzymanej przez 
Times z Bukaresztu. Bizmi ona lakonicznie: 
„Wody na Dunaju tak straszliwie wezbrały, iż 
rzucenie inostu poniżej Widdynia jest ua , azit 
całkiem niemożebae." Jeżeli Turcy dln tego tył 
ko zaniechali zajęcia Kalafatn, Giungiewa i 01- 
tenicy, to w każdym razie mogą być uniewin
nieni. Ale i Moskale również natrafią na prze
szkodę, gdyby próbowali przeprawić się przez 
Dunaj.

Według telegramu N. f r .  Presse prefekt 
Braily nakazał 27. b. m. usunięcie w głąb kraju 
wszelkich prywatnych ruchomości, na co konsu 
moskiewski wyznaczył termin trzydniowy. Port 
jest zamknięty. Torpedy me dopnszczają ao nie 
go dostępn. Oczekują napadu Turków. Poniżej 
miasta skoncentrowało się 15.000 Moskałów. 
Na kolei TJnghenyi-Jassy-Paszkany powódź nie 
dozwala Moskalom ruszać się naprzód.

Angielski korespondent znajdując; się przy 
wojakach tureckich w Dobrudży, w następują
cy sposób donosi z Tulczy (forteczka turecka na 
prawym brzegu Dunaju, naprzeciw Izmaiłu leżą- 
cego na lewym) pod dniem 25. z. m. do Daily 
Tdegraph o wkroczeniu Mosksli do Multan: 
„Wczoraj zr&na, prawie o świcie grucunęła wieść 
na przeciwnym brzegu: Moskale idą! Byli to 
kozacy z Bolgradn ; cicho szedł hufiec za hufcem. 
Wieść o nadciąganiu Moskali wywarła przestrach 
i wielkie wrażenie na caią ludność między Ga 
laczem i Braiłą. Wieln pospiesznie poczęło się 
wynosić dla bezpieczeństwa na brzeg turecki 
z całym dostatkiem, nie chcąc byc na łasce Mo 
skwy. Około południa przednia straż kozacka 
składająca się z kilku sotni, zajęła Galacz. Ko
zacy Btępo przeciągnęli przez miasto gdzie 
jak się zdaje, dobrze przyjęci zostali —  i ru
szyli dalej ku Braile. YV*rótce za kozakami 
nadciągnęły gęste zastępy regularnej jazdy. Ja 
zda ciągnęła jakby już w obec nieprzyjaciela, 
przetrząsając każdą miejscowość, rzuciwszy przed 
siebie, i na kilka mil (angielskich) na boki tłt- 
my eklererów. Przednia ta straż wyglądała do
brze; powiadają, że chwalono również jej postę
powanie z mieszkańcami kraju. Konie i rynsztu
nek były dobre; karneść także. Mundur ich po
dobny do mnndurn Ozerkiesów tureckich. Z na
stąpieniem uocy kozacy, po zajęciu Janki (stacja 
kolei żelaznej z Galaczu do Bukaresztu), posn- 
nęli ku Braiłowi i stanęli naprzeciw Maczynu. 
Szpiedzy nasi donieśli o posuwania się za jazdą 
także znacznych bardzo mas piechoty i artyle- 
rj’ O ile sąd?.o można około północy (z d. 24. 
na 25.) było już w pobliżu Braily do 60.000 
Moskwy. Przez cały ten czas Turcy stali spo
kojnie w swych stanowiskach, dając czas, aby 
się wyjaśniiy zamiary przeciwnika. Turcy do
skonale są powiadomieni przez licznych szpie- 
pów o mchach moskiewskich, własne swe piany 
starannie ukrywając."

Potwierdza się więc ponownie, nie wiemy 
uż poraź który, o Przekroczeniu granicy przez 

Moskwę przynajmniej ua dwadzieścia cztery go 
dzin przed wypowiedzeniem woj&y! J^st ‘ to 
wbrew prawom narodow i przyjętym zwyczajom 
wojennym — ale korzystnem i prawdziwie po 
moskiewska. Co do planu ich, ten jest wii o 
cznym i odpowiada wymaganiom sztuki. Mo
skwie chodziło i powinno było chodzić przede- 
wszystkiem o jak najprędsze schwycenie i silne 
obsadzenie Gałaczu i tuż leżącego mostu pod 
iarooszi przez Seret, raz dlatego, że Gałacz 
est węzłem kolei żelaznej, a powtóre, aby oko

ło i poza Gałaczem, jak około osi, mógł się od
być bezpiecznie, prawem skrzydłem naprzód, po- 

Wóbec moskiewskich bagnetów izba rumuńska j chód głównych sił armji dla zalania W&łachji.
Wcięła udział w kcmedji i zatwierdziła 72 gł<- Dopiero będąc panem kolana, które tworzy pod taljoaów piechoty (i

rzucą mostów przez Dunaj, tem dla nich lepiej.
A z j a t y  ck i t e a t r  w o j n y .

(Dokończenie.)
Kluczem do wszystkich tych szczęść i po

wodzeń jest płasko wzgórze Armenii, a kiuczem 
tego płaikowzgórza jest Kars.

Kto panem Karsu, jedynej tam zawady, 
ten panem płaskowzgórza, z którego bokow try
ska z jednpj strony Tygr z Eufratem ku zato
ce perskiej inorza Indyjskiego, z drugiej na pół
noc ku morzu Czarnemu, Czorok, (Acampis staro
żytnych) z trzecie j Arakses ku morzu Kas pij 
skiemu Na wszystkie strony droga odkryta!

Dlatego to warto bliżej się Karsowi przy
patrzyć. Pomimo że nie zdoła on powstrzymać 
wylewu Moskwy w głąb kraju Małej Azji, za- 
wąye należy się spodziewać ciekawych zajść pod 
murąpii jego. Zły stan dróg, zaraza, fanatyzm 
i Kars, to jedyni, Jak dzisiaj sprzymierzeńcy i 
nadzieje w tamtych stronach Turków.

Przystępujemy więc do opisu. W  przeszłej 
wo;n.n wschodniej 1853 - j 855, rząd turecki ze 
swe ni aljantami Anglją i Pranoją, całą baczność 
zwrócił był na fortece naddnnajskie, mniej dba 
jąc na azjatycki teatr wojny, i ztąd poszło, że 
g iy Warna, SzumU, Sylistrja itd. pod kierun
kiem oficerów pruskich zostały doskonale opa
trzone, Kars był całkiem zaniedbany tak, że 
gdyby nie bezczynmść jen. Murawiewa, który 
zwyciężywszy pod Karadah w trzechdniowej bi
twie 5 — 7. sierpnia 1854 roku Saryfa Mustafa 
paszę, stanął spokojnie przez czas dłuższy na 
drodze prowadzącej z Ach-iłeyka do Karsu, tea 
ostatni mógł być wzięty przez laaa podjazd 
s/iiały, w tak opłakanym stanie znajdowały się 
fortyfikacje jego. Moskale nie umieli wyzyskać 
zwycięztwa, i na szczęście angielski jenerał 
Williams, przy pomocy podpułkownika inżynie
rów Atwell Lakę, miał dość czasu, by w kilka 
tygodni postawić Kars na poważnej stopie. Po 
prawił mary, w trafnie obranych punktach usy
pał i uzbroił kilka odpolowych szanców, i gdy 
nadciągnął nareszc e Murawiew, inny od Wie- 
szateła, (dotąd żyje; wydał właśnie w przeszłym 
miesiącu opisanie swej kampauii, gdzie bardzo 
sympatycznie odzywa się o Abdul Kerimie), 
musiał aż pół roku szturmować, zanim doszedł 
z fortecą do końca. I  to u e  z bronią w ręku 
zdobył, ale głodem zmusił do poddania się. W e
dług warunków kapitulacji Moskwa obowiązaną 
była po zawarciu pokoju oddać fortyfikacje Kar
su w takim stanie, w jakim je znalizła, ale 
warunków nie dotrzymała Opuszczając Kars, 
wysadziła w powietrze wbrew umowie zawartej, 
wsaysukie szańce i reduty, nie tylko odpolowe, 
lecz i główny wał nawet i to tak zdradziecko, 
że bardzo dużo lad,- ut.&ciło życie, nie bqdąc 
zawiadomieni, że wy-adzenie w powietrze nastą 
pi, i że zatem należy się co najprędzej wynosić 
z pobliskich murom domów. Frzcz dwadzieścia 
lat potem leżał Kars w ruinach. Trzeba było
wypadków pozaprzeszłoroczuych w Hercogowi- 
uie, by obudzić baczność TurkOw i przerwać 
ich niedbalstwo. Dzięki staraniom seraskiera 
(ministra, wojny), Ilussein Awni paszy, zamor
dowanego po strąceniu z tronu Abdul Azisa, 
wzięto Się rączo do naprawy twierdzy. Inżynie
rowie niemieccy Bl&m i Giiinwald kierowali ro
botą. Dziś twierdza w doskonałym stanie. Orzech 
do zgryzienia prawie niepodobny; Moskale będą 
zmuszeni czekao aż giói załogę zmoże. Oto te
raźniejszy stan i położenie Karsu.

Kars, stolica mHtaszerjfliku (okręgu, po 
wiata) teguż imienin, lt/<y w wdajecie Erzerum 
(turecka Armeąja), nad rzeką Karsczair, wpa
dającą do Araksu. szeroką a< kroków 200, ze 
znacznym spadaiem, a ztąd nader bystrą, odda
lony od miasta Erzerum ua północ-wschód o 24,
& od moskiewskiej fortecy Aieksaudropol (Hum 
ri, główna kwatera nmskiewskiej armii kauka
skiej) mil 8 Kars uczy mieszkańców około 
20.000, a stoi tam obecnie główną kwaterą je
nerał dywizji Nuzi pasza. Główny wał, w kształ
cie nieregularnego poligouu, jest podwójny, 3 4
bastjonapu, rowy napełnione wodą, stok (glacu,) 
doskonały. Na półnoe-zachód od głównego wału, 
na golem wzgórzu Ak Dagli, nadzwyczaj stro
mym i niedostępnym przeto wcale, wysokim aa 
80 metrów, panującem uad całą okolicą, zbudo
wanym został fort opolowy, Arkanieh przezwa
ny; fort ten ma pię? frontów basenowych, słu
ży za główay skład *m iwj^ j żywności, a uzbro
jenie jego następne: 18 Riał nowej konstrukcji
23 centymetrowego tfago^iaru, 12 dział 15 cent. 
kalib. i 68 dział dawnej konstrukcji, 12, 18 i
24 funtowego wagouiiain. W wschodniej i po 
łudniowej stronie, na wzgórzach także dominują
cych, nad całą okolicą, Kira Dagh i Top Dagn 
stoją dwa forty oddzielne.: IngJis Tabia i Mad- 
szar Tabia nazwane (od Uozury Anglików i W ę
grów, którzy przed dwuaziewtu trzema laty usy
pali byli w tych miejscach baterje). Trzy te 
forty zrobiły z Karsu fortecę pierwszorzędną, 
jakiej by nikt się 1 w Luropie nie wstydził.

Romimo tego jednak *  marcu rosu bieżą
cego wzmocniony został Kara jeszcze całym sze
regiem redut, flank«jących jjdua di ugą, pomię
dzy powyższemi trzema główiemi fortami odpo- 
lowemi; 48 dział Kruppa, dnwnej konstruk
cji i 11 bateryj polnych d'-ldł nowej itonstnikoji, 
służy do obrony tych redut; 'owy i chodniki 
kryte, prowadzące z jednej reduty do drugiej 
czyuią dla furnów wielką wy&°dę; me zaaie- 
dbano nadto, aby o ile można za pomocą sztu
cznych przeszkód utrudnić nieprzyjacielowi do
stęp do tych wszystkich szańców, a oprócz tsgo 
wszystkiego główny wał Karsu ostrzeliwanym 
.est z bokow przez dwie baterjs wielkie o dzia
łach ciężkiego wagouiaru; z prawej strony, z 
baterji esypantj na porosłej lasem wyspu, na 
rzece Karsczaj, z lewej strony, z bateiji szańca 
przedmoiłowego Kupra Tama. Wszystkiego w 
Karsie znajduje się 288 kasamat obronnych, 314 
mieszkalnych i 275 na składy przeznaczonych 
289 dział fortecznych i 66 dniał, czyli 11 bate
rji artylerji polowej.

Załogę sktadają orygady: Hassan, Hussein 
Sabri i Achmed p&sza, sklauając* się z 18 ba-

1— na|.

tego anatolskiego pułku artylerji, 2 kompan,e 
saperów, a oprócz tego stały obozem pod Ana- 
aoli Gnmri 12 bataljonów redyfów pierwszej 1 
drugiej klasy, i 3 baterje rezerwowe. Nakoniec 
należy dodać jeszcze 9 nowopowstałych bataljo
nów landwery, 1 formujące się 2 bataljoay tak 
zwanej cesarskiej gwardji, co wszystko razem 
z powyższemi wziete wyniesie 41 bataljonów 
piechoty, 6 szwadronów jazdy i 14 bateryj prlo 
wej artylerji (nie licząc fortectnej), czyli od 
32 do 33uOO dobrego żołnierza; ózerkiesi po 
wołani do formowania szwadronów lekkiej jazdy 
nie wchodzą tn.

Taka jest moc i załoga Karsu, owego kin
ezą Małej Azji, pod murami którego wkrótce 
zagrzmią działa.

A a s t ija  1 W ę g r y .
W i e d e ń  30. kwietnia. Członkowie klnbu 

postępowego utworzyli dzisiaj nowy klub postę 
powy, który program dawuego klubu postępowe 
wego zatrzymuje. Wystąpili bowiem nie w sku 
ten zmiany swych przekonań politycznych, lecz 
z pówodu nie zgadzania się z większością co do 
sposobu przeprowadzania programu. Progiam 
ich wypowiada, iż nowy klub dąży do ugody z 
Węgrami, ale aby Przedlitawii żadnych nowych 
ciężarów uie nakładano, sprawa kredytu nie by
ła zachwiana, a niezałatwione w r. 1867 sporna 
kwestye były załatwione. Pisemna zawiadomie
nie o tem, przez nowy klub przesłane dawnemu, 
wywołało burzliwe rozprawy.

Dziś otwarto kongres katolików. NadesJy 
liczne telegramy powitalne z Francji, Włoch, 
Anglii, Hiszpanii i Niemiec. Prezydentem wy
brano hr. Egberta Belcredi, który cel tego kon
gresu określił, iż w tak stanowczych chwilach 
trzeba kwestja, katolickiego społeczeństwa doty
czące rozebrać, stanowisko wytknąć. Zakończył 
mowę okrzykiem: Stać przy cesarzu i państwie, 
u równie silnie gromadzić się około biskupów i 
papieża.

* Konferencje biskupów skończyły się — u- 
chwalono tylko adres ao papieża. Na odjezdnem 
wszyscy uczestnicy tego zboru byli zaproszeni 
na objad do cesarza.

.* Węgierski minister Sztll przybył znowu 
w niedzielę do Wiednia dla wapólnego przygo
towania materjała, mającego być przedłożonym 
deputacji kwotowej.

* Tefik Bej poseł turecki przybyły tu z Pe
tersburga, wyjedzie aopiero w sobotę do Stam 
trału.

r o n i k u ,
Lwów d, 1. maja.

O d  u  y d a w u l c t w a .  Zwracamy uwege czy
telników naizego pisma na ogłoszenie zuajdujęce się 
na czele dziennika, a tyczące sio nadzwyczajnycn 
dodatków. Dodatki tę i ł '  my wydawali tylao wtedy, 
gdy nadej ą ważne wiadomości, zasłngojące na roz
powszechnienie przed wydaniem Dziennika Polskiego. 
W  dniu, w którym wyjdzie dodatek, już o godzinie 
10«d rano et okuie uauej administracji przy piacn 
Halickim, będzie umiesrezońo odnośne ogłoszenie. 
Takie samo ogłoszenia bgdą się znajdowały w han- 
liaon żelaznych pp. Halskiego i Bratkowsk-ego, w 
księgarniach pp. Richtera i Bełzy i w handlu płó 
cien p. Krokowskiego. W niedziele i święia, mody 
Dziennik Polski nie wychodzi, dodatek będzie wy
dawany regularnie o godzinie 12ej w południe. M a- 
pa c a ł e g o  t e a t r u  w o j n y ,  rak europejmego jak 
azjatyckiego, będzie wydawaną dla naszycd prenn 
meratorów począwszy od dnia 7. b. m. Kwotę 10 
centów za egzemplarz mapy można jo t  teraz składać 
razem z przedpłatą.

i ł r u g i  1 o b l a t a ł  o d c z y t  p. dra. Jnljana 
Ochorowicza „O twórczości poetycaiąi* onbędz,„ się 
jutro w środę d. 2. mafia o godz. 7ej wieczorem w 
wielkiej sali ratnszowej. Biletów nabywać można 
w księgarni p. W l. Bełzy przy płaca Marjackim, a 
w dzień odczyta przy wstępie do sali.

N a  w y s t a w ę  o b r a z ó w  Leopolskiego n- 
częszczu tylko wyborowa uzęśc publiczności, która u* 
mie odczuć prawdziwe piękno. Ogół jednak zimny i 
obojętny, aby obejrzeć tak znakomity utwór jak „A - 
cernus", a przecież to dzieło, które można śmiało za
liczyć do najcelniejszych w malarstwie now sa
nem. Niech lo nie zniechęca p. Leopolskiego Wiedeń, 
Llonachjnm, P ery t, Warszawa przyjmą inaczej i o 
cenią ntwór jego.

K a p e l a  m u z y c z n a ,  którą Towarzystwo 
„Harmonji- u twoi żyło z dziarwy tutejszej przed 5 
miesiącami, sprawiła wczoraj wieczorem publiczności 
prawdziwą niespodziankę. Trzeba sobie tylko wy o-1 
brazić tych kapelistów od 12— 15 lat, z których nie 
jeden mało co większy od instrnmentn, na którym 
gra. Najstarsi, lo wyrostki do lat lat. Popisy 
swe wykonali przed namiestnikiem, prezydentem mia
sta , dyrektorem „Harmonji" p. L. Markiem i preze
sem Towarz. p. Ricntmanem. Zebrana wszędzie na
der licznie publiczność nie szczędziła ozlasków i 0- 
znak zadowolenia. Ochotnicza straż oguiowa tworzy
ła z latarniami eskortę ochronną od naiłokn, w esem 
i publiczność sama pomagała, tworząc łańcuch bez
pieczeństwa. —  Jeneli zważymy, Ze kapela ta zre- 
krutowana z aziatwy, która po większej części wio
dła żywot na lwowskim bruka bez ja tra , to po 5- 
miesięcznej n<»uce nie tylko pod względem gry, ale i 
moralnego kierunku szanowna, dyrekcja wywiązała 
się zaszczytnie z zadania, bo złożyła uiczem niezbity 
dowód, ze zasoby nasze wrodzonych zdolności w ka
żdym kierunku są jakby najbogatsze kupalnie złota, 
byle tylko chcieć je  wydobyć, ale pracując szczerze 
i bul nnie —  Sympatyczne przyjęcie publiczności 
niechćfi będzie zachętą ala naszej młodej kapeli do 
dalszego kształcenia się w muzyce i obyczajach. —  
Dyrekcja i protektorowie znajdą nagi odę we w ł-i- 
nem przekonaniu, że uratowali z nieuezpieczeństw* 
moralnego, chociaż cząstkę naszego społeczeństwa.—  
Podczas serenady przed gmacuein namiestnicz/m hr. 
Potocki z rodziną znajdował się na balkonie, a po 
skończonej produkcji zaprosił kapelmistrza Sziirera 
do siebie i podziękował mu, wypytując o -zczegóły. 
Kapelislom rozdano piwo, —  Pan Richimau , prezes 
Towarz. „Harmonji' ofiarował JO gid. na kolację dla 
kapślistów.

F o r m a l u a  k o l o n j a  r u m u ń s k a  otwo
rzyła się teraz we Lwowie. Każdym pociągiem ko
lejowym przybywają rodziny bojarów z Mulim i Wo
łoszczyzny, uciekające przed uprzejmością moskiewską. 
Hotele ożywione, a wiele roazin szuka stałych po- 
mfaizkań.

niego Żukowskiego, koncypistą dla stałych po
datków.

Rada jzkolua krajowa zamianowała rzeczywi
stymi nauczycielami: tymczasowego nauczyciela szkoły 
etatowej w Kabaiowcach Pawła Litwina; tymcz. 
naucz, szkoły etat. w Rzepniowie Joa hima Kryta; 
tymcz. naucz. »zkoły etat. w Rozważu Juljana Sta
churskiego; tymcz naucz, szkoły etat. w Z łotnikach 
Jana Grzyckiego i prowizorycznego nauczyciela kie
rującego szkoły etatowej w Zatorze Szymona Żaczka. 
Cesarz nadał radcy rachunkowemu przy galicyjskiej 
krajowej dyrekcji skarbowej, Adolfowi Schmidtowi, 
przeniesionemu na własną proźbę w stan stałego 
spoczynku, w uznaniu wieloletniej, wiernej i skute
cznej służby tytuł starszego radcy rachunkowego, 
z uwolnieniem oa taksy.

i w a n s  m a j ó w /  w  a r m j i  w s p ó l n e j .
(Ciąg dalszy.) Majorami mianowani kapitanowie le j 
klasy: Adolf Lattersr Liutenburg z 15go pulsu piech. 
w 43 pułku piech., Raimund Poglies z lOgo \r 5 
pułku piech., Alojzy Thiela z 59go w 57 pułku piDch 
Oikar Chmela, w 13 pułku piech , Józef Joiknsch 
Koch z 13go w 4T pnłkt piech., JTerd. Zuber w !' 
pułku piech., Adolf Bradka z 28go w 80 pułku piech. ' 
Leop. Schwab z 45go w 20 pułku piech., Leop. Bub- 
saamen Kronwiosen z 7 7go w 24 pułku piech., Pr. 
Stiak z 57go w 78 pułku p;ech., Wład. Schuaydei 
z 15go w 41 pułku piech., Robert Janota w 56 puł
ku pieeb. i Wawrz. Drechsler z 58go w 66 pułku 
piech. Dalej mianowani majorami: kapitan 1 klasy 
9go pułku artylerji Jan scnwalb i kapitan 1 Lis j 
Habryel Rodie Dadliczbowy w 15 pułku piecn, i pro
wizorycznie sprawujący obowiązki majora plaeu przy . 
twierdzy Piotrowaraaynu, z pozostawieniem ra do- 
tychczasowem stanowisku. (C. d n.)

l n o r o l k i  w e  L w o w i e -  Do najprzykrzej- 
Bzych plag, trapiących spokojnych mieszkańców Lwo
wa, należą bezsprzecznie jednokonne dorożki, nazy
wane w żargonie ulicznym „einszpenerami." Gdyby 
sobie kto zadał pracę oglądnąć każlą z tych doro
żek, przekonałby się, że na sto znajduje się zale
dwie pięć takich, w których wygodnie i bezpiecznie 
można jeździć. Jedne mają połamane rysory, które 
woźnica sznurami powiązał, przy drugich koła tak 
trą o skrz/dła, że jadący przecnoć zi męki piekielne, 
■tysiąc bezustanny pisk i zgrzyt po obu stronach; 
inne znowu tak są zbudowane, że ani sposób dostać 
■ię do środka, a najwięksża ich liczba zamiast koni 
ma jakieś stworzeniu nieszczęśliwe, które ledwie 
łażą, lnb tak chodzą, jak im się podoba. Ozasby był 
najwyższy, aby policja poddała raz dorożki ścisłej 
rewizji.

K r o n i k a  t e a t r a l n a .  W  teatrze hr. Skarbka
dzisiaj „Trayiata." cpsra w 4 aktach Verdi’ego.

M ia n  p o w i e t r z a .  Dziś 1. maja -j- 9° R . 
Powietrze łagodne, niebo zachmurzone. 01 wczoraj 
pada w przerwa h ciepły deszcz majowy.

K r o n i k a  s t a r o s t w .  Kosów. W n ocy l3go  
kwietnia w/konanano napad rozbójniczy w Pistyniu 
w domu bogatego izraelity Srula Trntynera; napad 
został udaremniony, 5 sprawców ujęto a dwaj um
knęli. —  Tłumacz. Duia 12 .wietnia utonął prze
prawiając się przez Dniestr na czółnie lGletni chło
piec Wasyl Tnpyczko z Dołhego. —  Kamionka. W  
nocy 19. kwietnia Wojciech Wilgnrskl z Dohotworoa 
popełnił rąbanek na swoim towarzysza Janie Bilingu, 
z którym powracał z Wilkowa; zbrodniarz uderzył 
Rilinga kijem w głowę i zabrał nieszczęśliwemu 64
gald.j zfcr iiiis rzc aresztowano. T iB ir r"T~aM 
21 Kwietnia Macie; Czech włościanin z $Dzany uto
nął przeprawiając się z wozam i końmi przez rzeko 
pijany. Dnia 11 kwietnia zualeziono w Zagórowie w 
bagnie zwłosi choreg., na nmyśle włiścianraa Jakuba 
Tomaszka, który prawdopodobnie sam sobie śmierć 
zadał. —  Zaleszczyki. Dnia 17 kwietnia znaleziono 
na brzegu Duie.iru k.ic Dobrowlsn zwłoki nowoną. 
rodzonego dziecka, wrzuconego prawdopodobnie jes%. 
cze w marcu do rzeki; zarządzono śledztwo za mą- 
tką. —  Mielec. Dnia 15 kwietnia utonęła w Jaślli
nach w baguie 81etnia córka gospodarza Wojciecha 
Rzeźnika. —  Tarnopol. Dnia 10 kwietnia obwieś;} 
się w Bucniowie włościami Piotr Sydor: samobójca 
oddawał się pijaństwa i w tem szu&ać należy przy
czyny samobojs.wa. —  Jaworów. Dnia 27. marca 
utonął w Krakowcu 3letni chłopiec Jan Kai -uch, któ
ry przypadKiom wpadł do rzeki bawiąc się w ogrodzie. 
Mielec. Dnia 12 kwietnia włościauka Katarzyna Pi- 
sarczyk z B rala powracają? z targa Radomskiego do 
dema, umarła nagle w drodze.

(R) P r z e m y ś l  29 kwietnia. Z  powodu ar 
tykułu z Przemyśla umieszczonego w N, 90 Gazety 
Naród, przez korespondenta E. L. powatał tu wielki 
hałas i tarta a między ,iu >saovitisch deutschs Nai),,. 
nalitat." Jad tchnę iy aziegcMm wybuchł na niesiia- 
nego korespondenta z mt sprzymierzonych, i zatru
wa atmosferę wszystkich „óffentliche nad geheime 
mistea zur Besprechung bierżywyjech perepadłosti 
dieuende. “

Pan Dietz widzi przez ten artykuł znieważo
nym van Bethoyena; Moskale galicyjscy oburzają się, 
jaz śmie żąuać ktoś od p. Dietza, aby się ten naj
mował polską muzyką; Niemcy dziwią się, że kore
spondent odważa się twierdzić, żę i Polacy moigą 
mieć mistrzów na poln muzyki godnych aby się ni 
mi p. Dietz i wydział towarzystwa muzyesnego zaj
mował, dość, klekot wielki w spokojnym ongi nascom 
mieście; a przez co? przez to, że korespondent E.jL. 
nadmienił w publicznem piśmie, w słowach poważnych, 
że byłoby na miejsca uczcić najpierw pamięć nasz; eh 
zmarłych wielkich ludzi, a następnie czcić obcych' 
żc należałoby się, aby p Dietz zajął się także pol
ską muzyką, którą on z rozmysłem lekceważy.

Gdy wielostronne w tej myśli p. Dietza robiono < 
przedstawienia nie odniosły skutku, p. Liatz zabroni! 
i niedopuśsił, aby pan Sł. na wieczorku muzycznym 
wy deklamował poemat „Reduta Ordona„; gdyp. Dietz 
nie dopuścił, aby pan D . odegrał na wieczorka w&- 
rjacje na temat „Z  dymem pożarów" ntwór na for 
tepian znakomitego polskiego muzyka, dopiero wten
czas wystąpił kore pondent E. L. —  ja dziś zwf&cam 
uwagę p. Dietza i wydziału towarzystwa muzyczne
go w Przemyślu, że jakkolwiek p. Dietzowi i nie- 
iLórej części składowej wydziału mogą być m»wa i 
pieśni moskiewskie miłemi, ala na,s więktzodcr mie
szkańców Przemyśla są one nienawismemi, i drażnią 
tylko i ranią uczucia nasze nar udowe.

Dzięki nieba, jeszcze nie jesteśmy pod knaieni, 
ażebyśmy obowiązkowo ucho nasze już dziś oswajać 
musieli z mową i pieśnią wrogów naszej kantowanej 
wiary i Ojczyzny ! . L. .

P. Dietzowi przypominam, o czem widoczom za
pomniał, że znajduje się na ziemi polskiej —  niech
że więc pamięta, że należy się szanować uczucia na- 
rodowe tego kraju i tych mieszkańców, w któi/ff'* ’ 
z których się żyje.

M i a u o w a u i a .  Prezydjum krajowej dyrekcji 
Ł”  w i n  praktykanta konceptowego Anto*

W i e d e ń  3C. kwiet. (B r ° “ łka  ^ - f d e ń s k h . 1  
Wczurąj przyjechał tu zsow* J moskie w uh rot
mistrz Rodziwiczko i stzM1 w kotelu ,lmperial."- 
T ei fik bej, poaeł tureeW, który przyjechał do W{ę-
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dnia, i  Petersburga, odjeżdża temi dniami do Stam- 
oułu, via Triest. —  Arcykaiątę Józef przyjedzie 
dopiero przy końcu maja. Za poradą lekarzy zabawi 
ou w Cannes do 25. maja.

"W kolach kupieckich robi wielkie wrażenie sa
mobójstwo handlarzu zboża, Maxa Boschana. Wy 
izeauizy w niedziele z domu, Boschau ndat się na 
most Rudolfa i rzucił sic do Dunaju. Kilku majtków 
widząc to odpięli jedną łódź i w mgnieniu oka byli 
na miejouu gdzie wpadł samobójca. Pomoc atoli była 
ju l spóźniona. Z  wody wydobyto martwe zwłoki. 
Powodem samobójstwa były nieszczęśliwe interesu.

Malarz Dominik Schuhfried zmarł tu przedwczo
raj w 67 roku życia.

Wystawa kwiatów urządzona we Wiedniu wy 
padła bardzo dobrze. Cały dwór już ją odwidził. 
Widok zebranych kwiatów jest czarodziejski.

Wydział stowarzyszenia polsko akad „ Ognisko“ 
w Wiedniu wzywa niniejszem tych panów, którzy 
zaciągnąwszy w latach ubiegłych dług z funduszu 
pożyczkowego tegoż stowarzyszenia, nietylko w ozna 
czonym terminie, lecz w ogóle aż do dnia dzisioj- 
szego z niego sie n'e uiścili, by to w przeciągu dni 
14iu uczynić zechcieli, w przeciwnym bowiem razie 
byłby wyiział zmuszonym upomnieć tych panów imien
nie w dziennikach krajowych.

• P a r y *  28. kwiet. ( D r o b i a z g i  p a r y s k i e )  
Paryski sąd apelacyjny potwierdził wyrok policji po
prawczej skazujący Pawła Cassagnaca na dwumie 
sieczne wiezienie, z tą jednak ulgą, e w tych dwu 
miesiącach b . u i c  sie zarazem mieścić ośmiotygo- 
diuówe wiezienie, na itóre sąd przysięgłych skazał 
słynnego pnblicyste.— W  „Hotel Drouot* rozpoczęto 
w poniedziałek licytacje nader bogatej galerji obra
zów po zmarłym niedawno bankierze Oppenheim. 
W  jednym dniu sprzedano dzieł sztuki za 885.695 
franków. Za Meissoniera „Portret sierżanta“ zapła
cono 1 0 0 .0 0 0  franków; drugi obraz tegoż maUrza 

Niewinność i przebiegłość-  zapłacono 88.100 fr .; 
Pelocroix „Ohaj Foscari- poszły za 75.500 fr. itd. 
Widać, że jeżeli gdzie, to jeszcze we Francji naj
więcej znajduje sie gotówki!

(b) jtfagle o c ie m n ie n ie  w  s i k e l e  
W  Aspach, w Wyżazej Auatrji, dnia 28. kwietnia 
o godzinie pół do jedenastej podczas wypracowania 
zadania ociemniała nagie w szkole dwunastoletnia 
dziewczyna. Nieszczęśliwe dziecię nie czuło przytem 
żadnego boln ani osłabienia, chwytała tylko swą są 
siadke za reke wołając: ja nic nie widzę. Przenie 
.iono natychmiast ociemniałą do pomieszkania nau
czyciela i zawołano lekaiza, który jednak dotychczas 
nic pora cić ni. .mógł.

(b) Ś m ie r ć  b e *  p o m o c y .  Z  Konstanty
nopol. piszą: Mieszkańcy słynnego klasztoru św. 
-Terzego na Prinkipo, czarującej wyspie na morzu 
Marmora, postradali w tych dniacn życie w nader 
smufuy sposób. Zakrystjan klasztorny ^chorował na 
upe, slużbc uciekła, a obaj starzy k«.ęi ■ znajdn- 

jący ’ óię w klasztorze, mnaieli pielęgnować chorego, 
.a gdy umarł, pogrzebać trupa. Obaj zarazili sie pd 
choregu i.nie mając sił, aby zawezwać lekarskiej 
pomocy, pomarli. O ostatnich ich chwilach nic nie 
wiedzieć, nie można było skonstatować, czy zmarli 
na cspe. czy też śmiercią głodową. Dopiero w kilka 
dni tnryści odkryli trnpy; nie pogrzebano ieh jednak 
zaraz, nikt bowiem nie miał odwagi wziąć sie do 
*vego. Opuszczony klasztor obkradli złodzieje do 
izczątn.

D o b r a  o d p o w ie d ź .  V a. sa „ski Kurjer 
Ppnmrtjj, lu^wimło wcboma anf e-dole: w  r ł«*w.a*y<>ł> 
czadach \yprowadzenia kanwenęji pocztowej pewien 
(praktykant Handlowy otrzymał id  swego ojca list ze 
2 7  ykłą swoją pensyjką. Naklejone maiki pocztowe 
niedostatecznie pokrywały przynależne porto , i dla 
tego tuząd pocztowy cluąc umotywować dopłatą, po
łożył na liście napis : „nie wystareza.

Na di agi dzień pocztamt otrzymał liat następu
jącej treści: .

„Mai* honor upraszać aznnowny pocztamt, ażeby e 
do moich prywatnych interesów nie mieszał. Jeżeli
by mi nawet nie wystarczała przysłana pensja, to W 
każdym razie szanowny pocztamt nie ma obowiązku 
płacić moich dłngów, a zatem wszelkie uwagi są zby
teczni! 2  uszanowaniem T .“
—inifFTW1 ł aiTtiw W ' THtwam— n. w tggggBBggBggggggggt

Dżiał literacko-artystyczny.
(bc) ( W  drugiem pokoleniu, dramat społeczng 

w 3 aktach a 5 odsionach, przez Fal.nyrona, przed
stawiony na lwowskiej scenie 27. bm.j

Nie trzeba być obdarzonym wielkim zmysłem 
spostrzegawczym, by zauważyć, że w towarzystwie 
żydowskie*. odbywa sie ciągły ferment społeczny. 
Partia starowierców pokonana już prawie zupełnie 

graniezs. ie obecnie tylko na niemym proteście prze
ciw nowenn kierunkowi, któremu hołdują żydzi „w

drugiem pokolenia", żydzi ema cypowani od dawnych 
przesądów, nie mniej jednak żydzi pod wzglądem 
wszystkich cech ich i-harakoern narodowego. Ale i 
wtem „drągiem pokolenia- ileż najróżnorodniejszych 
odcieni, ileż odmiennych cecn na poły poważnych, 
na poły komicznych, jak w ogóle w społeczeństwie, 
które sie jeszcze nie ustaliło, ale dopiero sie tworzy. 
Niepomiarkowana żądza złota rządzącego światem 
obok parweqjuszowskhj rozrzutności i chęci btj szcze
nią, powierzchowna ogiada i wykształcenie, połączo
ne z pewnością siebie pochodzącą w nieznośną aro
gancje, OlO najwybitniejsze cechy tego nowego poko
lenia żydów. Bez zaprzeczenia jest to tylko ujemna 
strona medalu, ale Bogiem a prawdą na dodatniej 
nie wiele uderzających rysów odnaleóć można. Nie 
dziw tes, że społeczeństwo żydowskie nasnwa »ie 
każdemu prawie dramaturgowi jako wyborny temat 
do opracowania scenicznego, charaktery same prawie 
występują z P°  ̂ pióra, idzie tylko głównie o to, a- 
żeby sztuce nadać jakąś myśl głębszą, aby postawić 
jakiś pozytywny kierunek, aby przedstawić widzowi 
wynik, jaki ferment odbywający się w społeczeństwie 
żydowskiem sprowadzić musi. O tej najważnieiszej 
rzeczy zapomniał widocznio autor dramatu „W dru
giem pokoleniu- , kryjący się pod pseudonymem Fal- 
myrona, albo też nie cznł się na silach, aby tę za ■ 
wiłą kwestję rozplątać. Dramat jego przedstawia nam 
całe żydowskie społeczeństwo tylko ze stron uje
mnych, a z dramatu zupełnie nie widać, czy cechy 
te są tylko czasowe, czy też nigdy nie dadzą się 
wykorzenić Brak więc dramatowi morałn, brak my
śli przewodniej. Wada taka w dramacie społecznym 
staje się kardynalną i nie zrównoważą jej nawet za
lety w innym względzie, których rzeczywiście nie 
brak w dramacie Palmyrona. Onaraktery są rzeczy
wiście wybornie uchwycone i przeprowadzone; kon
trasty dobrze dobrane. Wszystkie osoby w tym dra
macie żyją, pornaząją sie swobodnie i działają we- 
dłng wszelkich prawideł logiki swego charakteru. 
Pesymizm zawsze mnsi prowadzić do przesady, to 
też i charaktery dramatu Palmyrona chorują czasem 
przelotnie na tę wadę, nigdy jednak antor nie posu
wa się do karykatury. Intryga trochę naciągnięta i 
niejasna, prowadzona jednak wcale zręcznie mogłaby 
zaciekawić widza, gdyby nie ciężki, wlokący się 
żmudnie djalog, który najcierpliwszego nawet słu
chacza znnżyć w kouru mnsi. Ok.ą.tokroc to, co je 
dna osoba mogłaby w kilka słowach wypowiedzieć, 
wyraża antor djalogiem trwąjącym kilka minnt. Ka
żdy przyzna, że to nie może przyczyniać się do u- 
czynienia sztuki zajmującą. Mimo tych licznych wad, 
które nie mogą zapewnić sztuce powodzenia, przy
znać mnsimy, se nieznajomy antor posiada prawdzi
wy talent dramatyczny, jakiego szczególnie n nas 
woale teraz nie łatwo znaleść. Przedstawienie po
szło w ogóle bardzo gładko, dzięki pemDj przejęcia 
się grze pp. Ładnowskiego i Fiszera i pani Nowa
kowskiej.

Sprawy gospodaroze i handlowe.
P r z y  lo s o w a n iu  o b l ig a c y j  In d e  

m n iz a c y ju j  t h  uskntecznionem na dniu 30go 
kwietnia ld77 zostały następujące obligaoje do 
spłaty wylosowane, a mianowicie:

A ) funduszu indemnizacyjnego wielkiego 
księstwa krakowskiego. (X X X V III . losowanie.) 

N »  50 zir. z kuponami: nr. 44 165;
na 100 złr. z kuponami: nr. 59 274 524

529 565 617 711. 812 967 1068 1195 1475 1579 
1042 1001 1809 1825 1036 1975 1978 2016;

na 500 zir. z kuponami: nr. 154 211 244;
na 1000 zir. z kuponami: nr. 35 223 294 

480 551 855 1042 1053 1148 1278 1318 1351
1383;

na 5000 złr. z kuponami: nr. 49; 
nr 710000 złr- * kuponami : nr. 16 ; i lit. A.) 
2300 złr.Da 84,160 alr- z częściową kwotą,

(D . c. n.)

U b e z p ie c z e n ie  o d  g r a d o b ic ia . Nadchodzi 
czas, w atóiym gospodarze wiejscy zwykli ubezpieczać 
zboże od gradobicia. Korzystając z tej pory, sgła.£*ją 
się różni obcy przedsiębiorcy akcyjni i poszukają w kra
ją naszym ajentów.

Wobec takiego faktu, wypada zwrócić uwagę gospo
darzy naszych na obecny stan przeważnej części Towa
rzystw akcyjnych austrjaekicb, których stan finansowy z 
pewnością w bkutku rozpoczęcia obecnej wojny nie po
lepszy się. W rzędzie Towarzystw akcyjnych ubezpiecze
niami _ię zajmujących, mamy w ostatnich czasach kilka 
przykładów upadłości, co na wszelki przypadek powinno 
cbodzać wielką ostrożno! ć. Nie chodzi nam tu o reklamę 
Ula krajowych Towarzystw, ale po pfOBtu o pewność u-
bezpieczonycb, których p r z y  w y p ł a c i e  wynagrodzenia naj
smutniejsze mogłyby spotkać zawody.

Akcyjne Towarzystwa od czasu przesilenia r. 1873

nie mogą się pochlubić w Austrjizbyt pomyślnem powo
dzeniem, & w niektórych Towarzystwach akcyjnych, zaj- 
mującyeh się ubezpieczeniami, zważać jeszcze należy na 
fakt, że tylko te dają jakąkolwiek rękojmię, które posia
dają wysoki, pełno wpłacony i debrze ulokowany kapi
tał zakładowy. Otóż pod tym względem w zystkie nie
omal Towarzystwa zoetawiają dużo do życzenia. Niektó
re z założonych przed rokiem 1873 czując potrzebę wy
sokiego kapitału akcyjnego, podpisywały wprawdzie wy
sokie sumy, ale stosunki zaszłe po roku 1873, zmusiły 
je do znacznej redukcji.

Tak np. „Oesterreichische Hsgel- Yersicherungs- Ge- 
sellschaft- zamierzyła pracować 2-miljonowym kapitałem, 
coby ją postawiło w możności zadość uczynienia swym 
obowiązkom nawet w latach niepomyślnych, ale później
sze stosunki zmusiły ją do redukowania kapitału za ze
zwoleniem ministerstwa do półtora miljona złr., co nie 
wystarcza na wszystkie wypadki, szczególnie wobec zna- 
czuych kosztów rozległej administracji, pożerającej więk
szą połowę wpłaconych premij.

U niektórych Towarzystw, jak to z licznych publi- 
kacyj przekonać się możemy, zacnodzą nawet wątpliwo
ści co do rzeczywistej wpłaty kapitaiu akcyjnego, co do 
pewności, czy jaka część jego w poprzednich latach uro
nioną już me została, u wiadomo przytem, na jak^e stra
ty naraża je ciągła zmienność kursu papierów giełdo
wych, w których zwykle papiery loknją. Zanim więc 
ktokolwiek zdecyduje się do zabezpieczenia u nich swych 
przyszłych plonów, powinien rzecz tę z wielkim namy
słem rozważyć. Sapienti sat.

S e k c ja  V I  k o m it e t a  w y s ta n y  k r a jo w e j  
postanowiła urządzić zbiorową (Kolektywnąj wystawę kra
jowych kamieni budowlanych, w której skład wejdą 
oprócz kamieni budowlanych ciosowych i tomowych, tak
że materjaly rzeźbiarskie, kamieniartaio, architektury 
ozdobnej, używane do wyrobu ctmentów i cegieł, służą
ce do brukowania i konserwacji dróg ltp. a to nietylko 
te, które już dotąd były używane, lecz w ogóle takie, 
któreby mogły być użyto. Każdy materjsł w tej zbioro
wej wystawie bidzie także stanowił odrębną dla się je
dnostkę pi zez napis uwydatniający jego jakość, znacho- 
dsenie się i nazwisko wystawiającego.

Uprasza się więc posiadaczy albo nżywającyoh ma- 
terjałów odnośnych o przesłanie tskowycn z doniesie
niem o znachodzeniu, produkcji i nżyoiu najpóźniej ty
dzień przed otwarciem wystawy pod adresem podpisane
go, który zajmie się ioh wystawieniem, niepołączouem 
dalej z żadnymi kosztami dla pojedynczych wystać.vćw 
Materjały kamieniarskie i ciosowe należałoby przysłać 
w formie kostek (anbus) o boku 15 ctm. (pół stopy), a 
materjał luźny w ilości tak.ej, aby wypełni/ skrzyneczkę 
takiej samej wielkości.

Byłoby bardzo pożądan0m , aby chcący wziąć udział 
w wspomuauej zbiorowej wystawie, zawiadomili, o tem 
wcześnie podpinanego, który tsaże gotów służyć wszel
kie ml odnosnemt wyjaśnieniami.

Oraz nprasza się o łaskawe wspierać e zamierzonej 
zbiorowej wystawy przez zachęcanie do wzięcia w mej 
udzisłu.

Przewoduiozący sekcji ćć V I: J N i e d ź w i e d z k i ,  
profesor c. k. aliadem,,. technicznej we Lwowie.

O g łe u ze u la  d rsę ń J i. e  „(faz. Lwow.* z 30. zm.
L i c y r a c i e .  Realność poj 1. 41 w Matyrówce (powiat 
iycayu). Cen* wywoiapia 600 złr. — Realność pud 1. 
w Chałupkach (powiat Kadymnuj. Cena wyw-J-tma 530 
złr. — Keamośc pod 1. 10 w Psarauh (powiat hrzeszo 
wioej, Ceaa wywołania 222.

Ostatnie wiadomości.
Z  powodu moskiewskiego manifestu, książę 

Czarnogóry przesiał carowi nasiępnjący telegram: 
a W  uniom* mego indu i mojein wi&snem zyozę 
w. c. mości powodzenia w tzlachetnem posiano 
wienin poświęcenia mienia i krwi wielkiego ro 
syjskiego naroan dla wyswobodzenia ohrzescian 
wschodnie!) z nieznośnego ich położenia. Niecn 
w c. moeć będzie p /.e A u iia a j, ze lin chrześcian 
żyje na półwyspie uałkaiisium, tyle serc serde 
ca nie współczuje mężnej rosyjskiej armji. Wszy
scy jestet Ejy pewni, że w. c. r osc sptamsz wiel 
kie posłannictwo Hoaji i do tytuł* wyswobodzi- 
ciela poddanych dołączysz tytuł wyswobodziciela 
tylu miljonó w ckrzoscut w nieszczęśliwym 
kraju wschodnim. “

Car wyjechał we środę z Kiszeniewa, w pią 
tek przybył do Moskwy i wyjechał stamtąd 
w niedzielę do Petersburga, Motkwa ofiarowała 
dmgi miJjon; inne miasu obfite znoszą składki.

Angielski pułkownik J-iennox mianowany 
wojskowym attache Angiji przy tnreckiej armji 
naadnnajskiej.
k • f  W kdj^awkazu telegrafują| do Fresse 28. 

ma; Po ponownej walce z przedniemi stra

żami tnisckiemi, Moskale posunęli się pod Me
szko w kierunku Chalifoglu. Rossyjskic przednie 
straże stoją już tylko w odległości 20 wiorst (3 
mile) od twierdzy Kars.

Przejazd przez Bosfor i Dardanelle w cza
sie nocy bewzgiędnie wzbroniony. Wszystkie la
tarnie morskie z wyjątkiem dwóoh przy wjeź- 
dzie do Bosforu i dwóch w Dardanelach, zosta
ną zgas/one. Także i te cztery mogą byó zga
szone. Moskale żądają, aby obce okręty opuściły 
Dunaj.

Książę Nikita wyjechał z Cetynji wśród 
wielkich owacyj i radośnyoh okrzyków ludności.

Chediw zebrał notaDlów aby nmadziu się z 
nimi co do dobrowolnej pomocy Turkom

Moskale zaciągają most pontonowy pod 
Braiłę; tak donoszą z Czcrniowiec 28. bm.

Z  Ruszcznkn piszą: Gnłacz zajęty jest przez 
11.000 Mosnaiów z 36 działami i 12 sotniami 
kozaków. W Griurgiewie panuje straszna trwoga. 
Ośmiu żydów zabito i trup7 leży na ulicy; jedy- 
nastu innych poraniono.

Ch-dzą pogłoski, że sułtan w przyszłym 
tygodniu uda się do Szumli, a brat jego Reszyd 
efendi do Karsu.

Bitwa pod Batum rozpoozęła się o godzi/iie 
6-tej rano i trwała do godzmy 6-iej wieczorem. 
Moskale odparci, ponowili atak w nocy, ale zno
wu zostali pobici.

Wediug wiadomości z Warny, turecka eska
dra Czarnego morza przedewszystkiem atakować 
będzie nadmorskie miasta moskiewskie n stóp 
Kaukazu, a następnie ukaże się przed Kaffą 
(Teoaozją) w Jts-rymie.

Telegramy „Dziennika Polskiego.’
{ Prywatne telegramy „ Dziennika Polskiego.*) 

b t a m b n l  d n ia  3 0 .  k w ie t n ia . W c z o 
r a j  zo itla l p o d p is a n y  f ir m a n  s u łt a n -  
s k l ,  n a k a z u ją c y  f o r m a c ję  p o K k le g u  
k o r p u s u  o c h o tn ic z e g o , z e  w s r y e tk lc k  
tr z e c h  b r o n i :  p ie c h o t y , k a w a le r j i  
a r t y le r j i .  S z ta n d a r  p o ls k i .  M ą d r y  n a  
l ic z b ę  n ie o g r a n ic z o n ą . G Iń w n o d o w o  
d z ą c y  A b d u l -M c r lm  o z n a c z y  m ie js c e  
d la  n o w e j f o r m a c j i ,  k t ó r a  p r z e w a ż n ie  
m a  s ię  k o m p le to w  a ć  z d e z e r te r ó w  
J e n c ó w  P o la k ó w *  p r z e m o c ą  z m u s z o 
n y c h  s łu ż y ć  w e  w r o g ic h  s z e r e g a c h  
m o s h ie w s h ic h . M e s z t a  f o r m a c j i  p o  
n o s i  r z ą d  t u r e c k i .

Cetynia 30. kwietnia. Car moskie
wski, odpowiadając na list gratulacyjny ks 
Czarnogórskiego (ubacz ostatnie wiadomości 
zatelegi&fow&J dosiowuie:

„Świętą misję R cssji i moich przód' 
ków , podjąłem  z nilnem poutuoW leniem, 
że ją  tym razem m u z ę  nrzeęzy w istnić “

H  le c ie l i  1. maja. Tagblatt ogłasza 
program moskiewski, który 1’adejew przy
wiózł do Belgradu. Według niego Muskwa 
zamierza utworzyó cztery państwa na pół
wyspie Bałkańskim, ktoreby zostawały pod 
protektoratem moskiewskim (Projekt ten 
jest bardzo prawdopodobnym. Bumynja za
twierdziwszy konwencję z Moskwą, jest już 
dziś takiem państwem na pozór niby nieza- 
wisłem, które w gruncie jest tylko prowin
cją moskiewską. P. red.)

( Telegramy Biura koretponder-yp^o.)
l ę k a m y  1 maja. W  Paskanacń znaj

duje się l  jenerał moskiewski z orszakiem 
kiiJra oficerów sztabowych, którzy od kilkn 
dni są zajęci zdejmowaniem planów okolicy 
aż po granicę bukowińską.

, 30. kwietnia. Rząd przed
łożył Izbie projekt do prawa o zawieszeniu 
wszelkich wypłat aż do końca wojny. Se
nat zawotował prawo o rekwizycjach woj
skowych. Sesja parlamentarna potrwa już 
bardzo krótko, a Izby przed zamknięciem 
swych posiedzeń obiorą z łona swego ko
misję nieustającą.

Romanul donosi, że w wojsku turec- 
kiem stojącem w Silistrji panuje tyfus. Mo
skale posuwają sie więcej gościńcami niż 
kolejami zdażnemi. Ruchy ich utrudnione

wylewami. Dziś lepsza nastała pogoda. Mo
nitor turecki stacjonowany pod Ruszczuiriem 
odpłynął w dół rzeki.

L o n d y n  1 maja. W Izbie gmin za- 
wiadomił rząd, że kedvw Eg''ptu na żąda
nie Porty dostarczył korpusu pobiłkowego.

Rezolucja zaprojektowana przez lcrda 
Grladstone wywodzi, że Porta tak długo stra
ciła moralne i materjalne prawo do pomo
cy ze strony wpływu angielskiego, dopóki 
w postępowaniu jej nie zajdzie zmi ma, któ
ra jest pożądaną w inteiesie numanitarno- 
ści, sprawiedliwości i zabezpieczenia pokoju 
powszechnego.

L o n d o n  30. kwietnia. Dziś wieczo
rem ogłoszona została proklamacja królowej 
datow&na z Windsoru, która zapowiada bez
stronną i ścisłą neutralność Angiji w woj
nie turecko-rossyjskiej. Poddanym angiel
skim proklamacja ta rozkazuje szanowanie 
neutralności i zachowywanie przepisów z niej 
wypływających.

T e le g r a m ;, z b o ż o w e  z dnił 30. kwietuia. 
W i e d e ń :  okowita pr. 10.000 liter-perce t zł. 8600; 

Budapes zt :  pszenica (75 kilogr,) na wiosnę zł. 12-80; 
B e n i n :  Pszenica żółta na kwiecień-maj 262-00, Łytó 
loco 18500, okowita 5120 ; S z c z e c i n :  ps tncf aa 
ku .-ma 265 00, rzepak na wiosnę 298*00; Par y ż :  maka 
1Ó9 kilo 72-76.

W le d e lk , 1. maja. 1( godz. *6 min.
Akqe Kredytowe . 138 40 Akcje fale. Ear-Lud. 19S 26

, Anglo-Austr. 65 — „ „ Połudn. . 70 75
, Timonabank . ----------------„ Banku Fr. A u s t .--------
, Vereinsbank. — 20-frankówka . . 10 29 ',

Usposobienie: stałe, cichc.

T e le g r a fo w a n e  k u r z a  w le ń e ń c k ie .  
W ied eó , 30. kwietnia, 2 godz. 25 u>in.

Losy kredytowe .  .  163 
Akcje Węgier. Kred. 112-60

a Ang.-j unj. B. 64 26
B UmonsLauk 43'—
a kolei Kar.-Lnd. 196-60
a a Północą. 181-26
,  B Połudn. . 70 60
, .  Alfólds- .  91*60
B .  Elżbiety 126 76
_ a Lw.-Cz. 10, —
,  a Węg. Pół. 87*50

,  Rzdolfa . 102 26 
,  B Albrechta — —

fiaDoaoiiienir: 
W M e ń ,  30. kwietnia. 

Jed. dług pań. w bank. I -60 
,  ,  a » Web. 63 76

Renta w złocie . . 70-76 
Losy pożycz, z r. 1860 106 60 
Akcie banku naród. 761-—  
Akrgo banka kredyt. 138-60 

B m  Iip  
Rossyjskie noty ban. 224 66 
Akcje kredytowe. . 2i6 60 
Lombardy . . . .  118- — 
Galicyjskie . . . . 78 75

I ng. Staats-Obi. 1877 »8-60 
V alir. Indemni acjt 
1864 Losy . . . .  
Siedmiogr kolej . . 
Varkdhrsliank .  .  .

Tureckie Losy . .
Węg-Gal. kolej . .
Baubank-Actien . . 
Staat&bahn . . . .  
Bankremui . . .
Węgierskie Losy 
Reichsmark. . . .  
Rossyjskie banknoty 
bardzo stałe.

84 —  
12460

71-60
11-75

217 —  
64 —

63-30
1-40

Zjondyn.....................126-70
S r e b r o ........................IU ’66
20-frankówk! .' . . 1029 
Duka ues. men. . . 6*08
100 marek nicmieo 68'2C

Staatsbabn . . . .  — -—  
Kolei Rrmuńskiej . 12-60 
Austrjackfc banknoty 157-20 

Uspos. —
JpAtl ż , 37| renty 67'85; Lombardy — -—

Przyjechah do Lwowa dnia 1. maja. 
H e t e l  k o n a .  Z. Ochocki z Kslinowszczyzny, M. 

Gins 1 z Londynu, G, Raacoyich z Gałaczu.
H o t e l  E u r o p e js k i .  J. Kownacki z Dnbiecka, 
H o t e l  K r u k o w s k i .  M. Kostkiewicz z R.esaowa, 

S. Pietruski ze Stryja, M Z/ronn z Odessy.

fynaoailzpy fomni zasługi!
Mąjąc znaczną ilość rzeczy sprowadzić z dworea 

do miasta poleciłem takowe „ St owarzyszeni u 
p o s ł ugac z y  publ i cznych miasta Lwowa, - 
nie troszcząc się dalej o to. 40Ł6 1— 2

A te takowe jak najsumienniej obok nznania 
godnej zręezności i nmiarkowanegc Wy - 
dokonanem zostało, widzę s ię być aobw* po-
mienionemu stowarzyszenia złoiyt pnblicsae znanie 
i podziękowanie, a ora* szcmwm- *> >iocić każdemu w 
potrzebach korzystać z niezwykłych jego zalet. 

Lwów w kwietnia 1877. S. Gliński.
. . / ów,  z Izby handlowej. 

Dnia 30. kwietnia.
I. Akoje za sztukę, 

loleigal. Kar-Luu. a200zł.
Lw.-Czeru a 200 zł. 

Janku H i  gai. a 21)0 zł, 
,  Kred. g . . .  a 200 zł. 

II. Jsty zast. za 100 zł. 
Pow. iKred. gal. 5'/0 w. a. 

a a » ^ *
■ "  8 A- 5.Mukn Hijaotecz. ga.ic. 6°/0

II. Listy dłain za 100 zł 
}al. Zakł. kred. włość. 6°/0 
jgóln. roln. kred r»ki. dla 

Gal i Buk 6°;, 1 >s w 161. 
row. kred. miejs.6'io w 161.

IV Oółlfll za 100 zl 
ndemnizaoyjne galioyjsk. 
ożyloiki kr.,. W 3  i  6%  

joty miasta Krakc~/a. . 
,  B Stanisławowa 

V . Monety, 
lukat 1 jlenderski . ,

„  o /W s U  .  .  .

0 franknwka .  . . . .

*6ł iiuper”jał r9® JJ*ki . 
tulel ro D.yjski srebny

n papierowy 
ytl maro niemieckich . 
i«« bro z*  100 zł. • ■ . 
fnpony ,*w sreb. za 199 “ • 
Wi o d ę ń ,  28 kwiótnia. 
'•/0 sjedai.dług pańsl.bank.

s s Brebr- 
tentu W złocie za lOU pap. 

,  Obbg.indem.Niż.Austr. 
,  p czeskie
m • > węgierskie
,  ,  B galioyjskie
p ,  a bukowińsk 
,  _ siedmiogr:
,węg .poi. >ol.300fr 120zł. 

Listy Zastawne.
>s/0 Bi nku naród, listy . 
t „ galicyjskie . . . .

e s kred. włóko,
row. kred. miej. 6°/0 wliL
W, węglefshe Ugty .  ,

żądają płacą

200 
106 — 
216 — 
216 —

82 76 
77 — 
S2 75 
86 60

9120

84 — 
91 — 
16 50 
20 —

610 
615 

10 42 
10 70 
180 
142 

64 25 
114 — 
113 60

66 —  
63 15 
73 46

72 50 
84 — 
81 —
67 76
93 60

9450

83 — 
Stf 60 
88 —

197 60

212 50 
212 —

8160

8150 
83 76

87 —  

9010

82 — 

14 —

5 98 
604 

10 30 
10 40 
170 
140 

68 26 
11160 
111 —

57 80 
es —  
73 26 

102 -  

102 -  

7175 
8 3 -  
7 9 -  
67 26 
92 60

94 26 

8260 

86 -

5° „  Zakładu kredyt, aastr. 
5 „  Domen państw. 120 zł. 

Pożyozkl loteryjne.
Luhv DOŻyczki z roku 1839 

* „ .  1864
” „ 1860 

*/, losów pożyczki auBtrj.
państw, z r. 1860 . 

Losy pożyczki z r. 1864 . 
prem. pożycz, węgier. 
Comorente . . .
Kredytowe . . . . 
Żegl. par. na Dunaju 
księcia Salm . . . 

7  Paliy . . . 
Klary . . . 

hr. *St-Genois. . . 
miasta Budy . • • 
ks. Windischgratz . 
hr. Waldstein. . •
hr. Kegleyich . . •
Rudolfa . . • • 
tureokie 400 franków

Akcje bankowe I przemysł. 
Banku naród, auatr. . 
Zakładu kredytowego . 
2eglngi par. na Dunaju . 
Kolei półnoo. Ferdynanda 

rządowej fr, u . .
zachód, c. Elżbiety. 
Połndniowej . . 
GaLjyjskiej . . 
Czerniowieokiej . 
Albrechta . . . 
węg. półnoo.-wsoh. 
ksTRudolfa 200 zł. sr. 
Alfold. - Finmańskiej 
Koszyoko-Bogumił. . 
Liódmiogrodzkiuj . 
Ul.» iskiej . . . . 
wschód.- węgierskiaj 
i 'istrj.-półnou.-zach. 

" Franciszka-Józefa 
Baku anglo-austrjac. . . 
Zakładu kr<*d. węgier. 
Banku franko-austrjac. . 

galio. dla handlu i 
przem. w Krakowie 

Banku kred gal. , . 
K*lioyj. hipotece, 

norota ogól*

żądają Dłacą
107 — 100 76
13h — 138 50

275 — 274 —
103 50 102 60
107 — 106 76

114 — 113 50
123 50 123 —
69 60 66 26
21 - 20 —

164 — 153 —
94 — 9360
38 — 36 —
27 — 26 —
3160 31 —
23 t  , 22 76
8 0 - 2 8 -
28 — 21 —
22 — -------
1376 1325
1360 13 —
12 — 1160

n&I — 766 —
136 60 136 60
305 — 303 -

1807 1802
213 60 212 tO
129 — 1 2 8 -
71 — 70 60

197 60 197 —
106 60 104 60

87 26 8676
102 — 10160
9 2 - 9160
8025 79 76
7 6 - 76 60

147 — 146 —

107 60 107 —
112 26 11160
6126 64 —

110 25 110 —
9 25 8 76

Ii3
ll

|) 
IJ

71 —

a P.O.

Ubligl pierwszeństwa.
Kolei koszycko-bognm 

państwow. 500 fr. 
Emisja z r. 1807 
połndniow. 500fr 
Bony 1876-76 6%  
p. c. F .100 zł. m.k. 

100 zł. w.a 
a a w srbr. 6°/0
a połud. pół. niem.

6°/, za 100zł. w.a. 
a 6°y w sreo-ze , 
a gafie. Kar.-Ludw. 

300 zł. w. a. w srb. 
67, za luO ri?
J Ii s il II. .  ,

,  Lw.-Czer. i  800zł. 
(w zrb, 6®/, ■ a 100) 
Knusja z r. 186. . 

p Siedm. JO tl. w.a. 
B ks. Rudolfa 300 zł 

^ W 6°/ę aa 100 zł. 
o w pragskie przem 
żel. po 300 zł. .

W i4 I II t y.
esarskie korony 

a dukat aa wagę

sa

W ars zaw a ,  24.kwiet,

r zastawne lej serji 
a 2ej serji 

knpon 
„ nowe 

k-ipon 
likwidacyjne . 

kupon

1866

żądają
64 60 

163 -  
146 — 
1 1 4 -

102 —  

97 50

84 —

10150 
»9 -

74 60 
73 —  
6726

73 —

8 8 -

611 
612 

10 38 
1 3-

1 1 3 -

68 76 
i  4i

rb.jkp.

90 60 

78 30

173 —  
171 —

płacą 
64 — 

152 -  
144 — 
113 eO

101 50 
96 60 

107 6)

£2 —

101 —  

98 60

74 —
7 2 -  
66 60

72 60

86 —

610 
6 u 

10 37 
12 93

11380

63 66 
140

rb-|hp.
96 —
95 — 

137 fi  
90 20 

172 M 
78 —

k * o d ;l .  4 2  p rz y  u l i c y  
J a n o w s k ie j  je s t

kamienica
piętrowa ze s ta jn ią  i ogrodem, z  t r z e -  
ma morgami aadu i pola r. wolnej 
ręki do 8przv4 anla> 4017 1_ JS

Przewyborną w smaku, silnie i 
aromatyczną i bardzo wydatną

I W Ę
„S t-Ja g O “  Plantation

po zl. 1 *0 4  za V» kilo, 
szczególniej poleca w«y»tkim  

lubownikom dobrej kawy i rozseła handel

St. Markiewicza
we Lwowie, w Rynku 1. 42. 2 —63969

Ulica Karola-Ludwika we własnej 
kamienicy 1* 2 we Lwowie

JANBALKO
Fierwssy główny skład

Fortepianów
P i a n i n  i  H a r m o n i u m

wiedeńskich i zagranicznych.
Otrzymawszy wielki zafrs powyż

szych instrumentów, których doskonały 
wyrób polecam jako fachowy w tym 
zawodzie i znany już blisko 40 lat w 
kraju.

Sprzi dar i wypożyczalnia w roz
maitych i najumiarkowańazycu cenach. 
G w a r a n c ja  la t  1 6 , 3889 26-0

D o n i e s i e n i e .
Po faktycznem zamknięciu łazienek w ogrodzie Miejskim 

(Pojezuickim), przenoszę się ze swym oddziałem hjdrjatycznym 
do znanych kąpieli św. Anny, przy ulicy Akademickiej. Ugoda 
zawarta z zarządem tychże pod temi samemi warunkami, 
jakie dotąd obowiązywały pod tym względem w zamkniętych 
obecnie łazienkach w ogrodzie miejskim, wchodzi już w życie 
od niedzieL. 8. kwietnia b. r.

Tym więc sposobem odbywające się od lat kilku : ima 
i latem z mojej ordynacji metodyczne wodoleczenie, nie potrze
buje doznawać niemiłej przerwy. Zapraszam więc wszystkich 
chcących z nadchodzącą wiosną powierzyć się wodoleczeniu, 
do łazienek św. Anny, które ja zwidzam codziennie między 
godziną 5— 6 z południa Prócz tego zaś ordynuję w mem 
mieszkaniu (ul. Sykstuska 43) od godziny 9— 11 z rana.

Dr. Wenanty Pi&seoki,
3894 2—2 s p e c ja l i s t a  z  o d o lc c z e n ia .

Węgierskie Promesy komname złr. 2*50
Promesy 1 r. 1864. . . . . . . . . . .  złr. 3-26
% Promesy z r. 1839 złi. 12 -

C.ągmenie już 15. maja. 
Główns r y ł-1 5 0 .0 0 0  ri.
Ciągnienie już 1. czerwca , 
G<ówna wyg. 3 0 0 *00 0  zł. 
Ciągu. Serji już 1. czerwca. 
Główna wyg. 8 8 0 .0 0 0  ri.

W  P ie r w s z e  d w ie  razem z ir . 5 * 7 5 . i  u te m p e l. ^ 1
W F  W s z y  s t k ie  t r z y  s z la k i  razem tylko z ir .  1 7 * 5 0 . “O l
. jOsów państwowych z r. 1839 odbędą się jeszcze di^a ostat-’« iągmenia, 
3950 w których bezwzględnie musi się wygrać 1 7  milionów. 11

t ioe-ne* Hau*
20- 

faika, 
• 4*s wje- 
( a  i. a.)

N y itra i Sr Comp., W len , Ki-ntner*tns»*



i D airiN N IK  PO LSKI.

0 (1 8 0  ot. d o  lO  zł.

Wypróbowane i nieomylne środki
zamieniające włosy w jeduej chwili na kolor 
blond, bfuuatflp lab czarny, a mianowicie: 
Eau Gaulloise, E m  Doral, Nigritine Vege- 
tale, „Gelle Frgres,* Orizabue Vegei,!.l6, 
„Dr. Jamos Smitłwon,'1 Melaimgeae d= Die- 
ąuemare aine, Ekstrakt i Pomadę Orze

chową A. Maczuskiego i inne.

W O M  PIĘK N O ŚCI
Lait Antephelią ie ou Lait Candes. Eau de Lys, 
Eau de Princesses, Eau Toniąue, Diq emare ainc, 
Tidutiue, Atbeniene, Yinaigre de Todlette, ł i » f ż  
n i e s z k o d l i w y  „ C n r lh a n it n e r ,4* dla nadania 

rumieńców i utrz>niftnia świeżości policzków. 
POM ADKĘ POZIOH KO WĄ

do zachowania ust w stanie świeżości i utrzymania 
naturalnego ich rumieńca.

„ 1 X 0 1 ? n a jn ^ v „z t .  wytwo y  H ale*
ł©  w e , Perfumy, Mydła. Fiksatory, Papierki won
n e , „ P o u i a d e  Ix O r ft “  de Piuaua, Violetta, 
1/Ylaug-Ylang, Japońska, Rezedowa, Ilinowa, 
Poziomkowa, flubigant - Cbardin. Soi ete I-Iyge- 

nique i wiele inuych. Pouder Yeloutine. 
W O D Ę  K O Ł O Ń S U Ą ,

W o d ę  A n » i  r y ik o w u , P « g t y  l  P r o s z k i  
do czyszczenia zębów.

3542 2 - 0  (7) Ł a s k a w * -  z a m i e j s c o w e  z a m ó w i e n i  a  w y k o n u j ą  s i ę  j a k  n a j s p i e s z n i e j  i  n a j a k u e a t n i e j

Po oca powszednie znany z t e & i  i dsbororeKo towrn
J I ir ,4 X Y .Y  D A K ^ U I

Kamila Strzyżewskiego
przy ulicy Halickiej pod l. 4, we Lwowie.

■ u m a n i
Apteka pod „Węgierską Koroną*

J .  P I E P E S A
we Lwowie. 

S Ł Y N N Y

EUXIR STRASSKIEGO
wyborny ten płyn wzmacnia dziąsła, 
uchyla nieprzyjemny odór ust i przy 
tłumią w cka mgn eniu najsilniejszy 

ból zębów.
Cena flakonika 5 0  cnt.

Zam wienia na prowincje usku- 
Łoczr ia się bezzwłocznie. 3629 2 5 - O 

Odsprzedającym znaczny rabat.

jooooooooaooô oooaoaoooo.j
' J. P. KIJZMANY ‘
= ■ Jagiellońska T. 7 we I .f fO W le , 
*3909 poleca 1 9 -  ‘ Ol

i-a s z k i sV■ drezdeńskie ĵ g
M  d o  w i n a  i  p i w a

utrzymuje na skł> dzie

Arnold Werner we Lwowie.
ooooo rwoooooo
ZEGOTA SOPlNSKl
Dr. Medycyny, Chirurgii, Ahu- 

G w ji  i Okulistyki,
q •bywszy praktykę w szpitalach wiedeń- 
39»3 skich, zamieszkał stale 2 —3

W -*7" w - 1  .
& 
K

s
Dla młodych kupców!!! s
0000090000000

W  jednem z w iększych m iasr 
powiatowycn wschodniej G alicji 
jest do s p r z e d a n i a  h a n d e l  
towarów korzennych, galanteryj 
nych i win, bez żadnych d łu 
gów, dla zmiany stosunków fa
m ilijnych, z w o l n e j  r ę k i  za 
1 0  0 0 0  z łr. w. a. —  Bliżstych 
wyjaśnień udzieli W ny Juljusz 
Reiss, kupiec we Lwowie.

4000 2—6

O /ł%%
c ^ t S  E T

BROMURE D E  CAMl liR-3 ~
D u  D o e t e u r  C L 1 H
Liareat de U Fatulie de Medeeine i  Paris

(PHIJ MONThYON)

K a p s u ł k i  i P i g u ł k i  Dra CLIN 
Z Bromku kam forow ego używają się 
w  słabościach m uzgu  i m rv  ów , cho
robach serca i kanałów  oddeci ow ych, 
a szczególniej następujących : Astmie, 
Bezsenności, Biciu serca, Ilysteryach, 
Padaczce, Zawrotach, Obłędzie, Bole
ściach g ło w y , Dolegliwościach^ na
rządu m oozo-płoiow cgo, dla ukojenia 
w szelkich rozdrażnień nerw ow ych.

W  P a r y ż u  u  p. CLIN et O ,  ulica 
Racine, 14; w e Lwowie, w  aptece 
p. M lkolascht; w  Czerni w cah, w ap
tece p. G olichow dkiego w e w szyst
kich znaczniejszych aptekach.

9  ul. Jagiellońska 1 
poi

mmii fMi tóiwe
wszystkie gatunki

c i a s t e g M k  d o  h e r b a t p ,  8
q  sprzeaaje hurtownie i pojedyńczo. §  
0  Cenniki na żądanie franko. 0
0 0 0 0 3 0 0 0 0 0 0 3 0 0 2 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0

C U K I E i i ^ l A
pod firmą

D E Z Y D E R JT IS Z  S Z O LC
w  P r z e m y ś l u ,

poszukuje

dwóch nosalów
do praktyki z ukończoną czwartą kla°ą 

od lat 14. 3991 2—3

X X X X X X X X X K X X X !X X X X X X X X X X X X

L U B I E Ń
jj ZTIad zdrojowo-kąpielowy *

zostanie otwartym 20. maja b. r. $
Łazienki do kąpiel siarczanych i siarczano - szlamowych zostały 

4 *  odnowione. W#
Łazienki do kąpiel rzecznych na rzece W eresrczycy nowo wybudowane. ^ 4  
W yrób żętycy owczej w tym reku wprowadzono i n-ieczarnię urzą- D  

j g  dzono w samym zakładzie. J ą
4 #  Kumys i wsze^ie wody mineralne krajowe i zagraniczne na składzie.
- - Restauracja, cukiernia i dwa sklepy korzeune zaspokoją wymagania

Roman Wojczyński
3890 10-0

1. 11,

Szanownej Publiczności pc najtańszych cenach.
IV tym roku otworzono także restaurację izraelicką, koszerną.
Codz-ennie świeży chleb i bułki.
Pomieszkania odnowiono, park upiększony, a wyl rna muzyka, for

tepian, bilaru czytelnia etc. etc. uprzyjemnią Szanownej Publiczności pobyt 
w Zakładzie

Lekarz i apteka w miejscu. Poczta osobowa i listowa kursuje między 
Lwowem a Lubieniem 2 razy dzibnuie. Stacja telecp flcz.na r miejscu. 
Na stacjach kolei żelaznych Gródek lub Szczerzec oddalonych od Lubienia 
jedną milę drogi murowanej, czekają zawsze podwody. Dyrekcja Zakładu 
przjmuje także namówienia na takowe i016 1— 6

3 > y v e l £ c j a t .

X X X X X X X X X X X X X IX X X X X X X X X X X X  iSStóH
O ! , ,  r . i _____ I , ____u]> la  fa b ry k a c ji

Rnmn, Śliwowicy, Wódki trebem- 
sbiej i Likierów

p o l e c a  s i f  za n a j l e p s z e  u z n a n e ,  w y p i ó b o w a n e

Esencje rumowe, śliwcwicowe i trebernskie,
j u k o  t e $  o l e j e  e t e r y c z n e ,

od wieu lat znanej i najlepszą stawą cieizącej się A s l r y k i  o l e j ó w  i e s e n c j i

J T A K Ó H A  B 1 P P K K ,
W Wiedniu, II Bezirk, Untere Donaastrasse,

we LWOW IE, ulica Halicka, róg* W( kslarskiej,
otrzymał na obecny saison v/ wielkim wyborze

n a j n o w s / e  n a  S u k n i e  d a m s k i e

terie wełniane, Bareżo, Parkała, Krełony, I  nsliny, Zefiry, Oxforty.
M a te rje  je d w a b n e  i a k sa m ity .

Płótia i bieliznę stołową.
Sukni e  i Okryc i a  d a m s k i e ,

S z a le  i O łm stk i d a m sk ie .
Gotową BIELIZNĘ damską i męską.

Wszelkie zamówienia, wykonuje n a j a k u r a t n i e j  w o z n a c z o n y m  czasie.

i
X

XHX

X > t H

K O C J

« l u ż  z n a n y  z  t a n i o ś c i ,  r z e t e l n o ś c i  i  d o b r y c h  t o w a r ó w  h a n d e l

G . K .  N O W I C K I E G O  obok Htteiu Wa'szawsKiego —  poleca
K a w y  Ceyl°n piękne duże .
syjskie zjednały sobie wziyt 
butelka od 55 cnt. do 6 złr.

_  W z<T-ie artykuły kuchenne wchodzące w skład mego han■;lii korzennoge. wyborne a najtaniej. 3946 7j~,
W o d y  m i i i e r a l n e  Z z a r ę c z e n i e m  p r a w d z i e o ś e i  i ś w i e ż o ś c i  ,ub

j f  7“ Zamówienia od zlr. 50 posyłam franko do każdej stacji kolei galicyjskich, nie licząc również nic za opakowanie.
Przesyłki pocztą za zaliczką uskuteczniam naj sumienniej odwrotnie. — Dziękując za dotychczasowe zaufanie i wzclędy Szanownym P. T. kupuj^Y®0 

tak w miejscu lek i na prowincji, polecan- się takowym nadal Z poważuni.m O u a ta w  K a z i m i e r y  \ o v ' f c k l .

31.
Cenniki bezpłsti,.c. Opisy sposobu używania na żądanie. Zamówienia rskuŁecznittią 

się jak najprędzej za pobrauiem pocztowem. 3843 10 20 A d w o i c a t  k r a j o  < y

\k Ksawery (łajewski
otworzył kancelarję

Skład c. k. uprz. Rafinerji spirytust 
fsbryki rumn, Mkierów i octu ?

M u s z a  Mikolasza
we Lwowie, przy ulicy Kopernika nr. 1 w podwórzu. ■ , r  U Z. Ł Hi Ł O

Najtańsze źródło do nabycia tych artykułów ^ P LEMAIRE uż;
, .| t _    t U w od zen iem  prze?

>
33 02v 
1 6 - 0 /

)  przy ulicy Kt pernika 1 6 na 
I szem piętrze. 4020 1 o

we Lwowie, przy ulicy Kopernika nr. 1 w podwórzu. )  j | f O Z E M E d 6  SANTE LEMAIRE,
ziółek zdrowia

'j u ż y w a n y  z wielkiem po
przez doktorów, jest środ

kiem rozwalninjącym, czyszczącym i 
przeczyszczającym krew, leczy chroniczne 
zatwardzenie najuporezywsze i cho
roby ztąd wynikające, jak t i f n k o r o f d y .  
hysterje, podagrę, gościec, migrenę, ude
rzenia do mózgu i przywraca norm-ilne 
funkcje trawienia.

Dostać można w Taryżu w aptece 
Lemairo, we Lwowie w aptece p Miko 
Uncha 3689 15 52

W  y s z e d !  r. <1 1,  | t , ,

S K O R O W ID Z  PO CZTO W Y
w s z y s t k i c h  m i e | * c o w o ś c i

i  Erimina Hali, I .  fi. M o r i *  i f i  BitiiłUstlen, GittUstii OitllM Twariysm DHezj-eezeJ

DzierlawaC k a k t a  w o j h h
t£ f o l w a r k ó w

w I
półtorej mili od stacji kolejowej Sambor, 
składająca się z 500 morgów pola ornego 
114 m. łąk 120 m pastwisk i 6 m. ogrodu, 
jest od 24. czerwca b. r. do wyu-jęcia 

Bliższa wia lomość u właściciela w Bła- 
żowie przez Sambor. 4022 1— i

K i^ p ert : ' .  K u rta  sp e c ja ln a  m ie js c  wojtty, h o l o r  w su s
na wielkim arkit3zu 8 0  r n t .

T t t k a  s a m  < n t e k o l o r o w a n a  6 0  c n t .  Z przesyłką po ztową 
o 6  c n t .  więcej.

Do n a b y c i a  w k s i ę g a r n i

8EYFARTEA i CZAJKOWSKIEGO
m e  L s t o m f e .

Młodr człowiek
w sile wieku, obznajomiony z gospodarką 
tudzież obznajomiony z prowadzeniem 
kjiąż-k gospodarczych, mogący się wy
kazać dohremi świadectwami, jako też 
odbył 4-letnią służbę przy kawaler! jako 
podoficer — z powodu zmian administra
cyjnych, poszukuje posady z dniem l igo 
maja r h. — Bliższe porozumienie się 
jako też łaskawe zlecenia odbieram p al 
udresą: Z .  i  . K .  w 8 f e a l c  nad Zbiu- 
czem p o s t a  r e s t u i  t ę .  3964 3—3

op racow an y n a podbiaw ie źró d e ł nrzedww  ̂ch
pod względbm pólitycznei organizacji k ra jn , z oznaezeuiem urzędów powiatowych, parafij, 
poczt i  telegrafów (według w ym iaru m etrycznego), jako też w łaścicieli tabularnych ze

spisem sądów powiatowych,
■ m a p ą  p o c z t o w ą  1 w y k a z e m  s t u c y j  k o le jo w y c h .

Potr eba tego pod> ęcznika okazała się w skutek wprowadzenia w życie nowego wymiaru dróg, niemniej ustam- 
W dnia nowych urzędów pocztowych i tel egraficznych, jako też zaszłych zmian co de właścicieli posiadł, ści tabularnych.

Cena egzemplarza z mapą, zbrosznrowanego trwale, wynosi
■_ x l : r -  f t o  e t .

Odbiorcom nad 10 egzemplarzy razem, opuszcza się V, część.

Zamówienia odbipra Ł  Zwii|xkow a D r n h a r n ia  wę Lwowie.
Na prowincję wysyła się za zaliczką —  lub, po otrzymanin dotyczącej kwoty, f r a n c o ,  za o

W  m  O  >
174

Żu. Ży.

4019 1— 3

Nazwa miejscowości
Powiat

i ur»ąd po
wiatowy

-urah iw przys. do Bereź 
Żyratyn w.

*Żurawce, Netreba, Pół- 
nocki i Runa żurawiecka 
wieś 

T Żurawica w.
Żurawice przys. do Gorz 
Żurawiczlu długie z Ka- 

t-Lenicą, Łapaszćwką i 
Zalesiem w.

Żurawie uko w 
Zu-awin w.

Żnrawińce w.

Żurawniki w.
T Źurawno miasteczko 
T Zureń (Curyń) w. 
Żurów w.
Żurowa w.

nicy krćiews 
Kamionka 

strumiłowa 
Rawa

Przemyśl
yc

Jarosław

Rohatyn
Libko

Buczacz

Lwów
Żydaczów

Czerniowce
Rohatyn

Jasło

Parafia

ki ej
Kntkorz rk gk 

loco g. k

loco r. k. i g. k 

Przeworsk r k.

Eozara g. k. 
Polana r. k. 

Lutowisko g k 
B*komirz g. k. 

Buczacz r. k.
Czernuszowice g. k.

loco r. k, i g. k.
loco g. n a. 

loco r. k. i g. k. 
loco r. k.

Urząd
pocztowy H  a

lo  a

Busk

Lubycza kró
lewska

loco

Przeworsk

Bukacz; wce 
Lutowisko

Buczacz

Kurowice
lo c o
loco

Bukaczuwce
Ołpiny

5-0

4 0

5 0

9 8
5 6

5-5

7-5

L0 '6
4-1

Yylaściciel
p o s i a d ł o ś c i

tabularnej

Kielanowski Tytus 
Jędrzejowie* J.

Sap:eha ks. Leon

Dzieduszycki hr. W łod

Krzeczunowicz Kornel 
Klasztor Bazylj»nóv 

w Dobromilu 
Rz. k. prob. w Buczaczu

Bartmąński Oswald 
Chaięcka Emilja 

Mikuli Henryk i spółw. 
Tustanuwski Juljusz 
Rodecki Aleksander

- W ’  l s i w o w l * - .

W skutek z&,pytvwaó stron inteppsowanych, oraz krąią 
cych wiesoi, jakoby ubezpieczeni w Galicyjskim Ogólnem To- 
ws rzystwie Ubezpieczeń w sekcji wzajemnych spółek na prze
życie przy nastąpić mogącej likwidacji Towarzystwa na straty 
narażeni być mogli, m a m y sobie za obowiązek tak w interesie 
członków, jakoteż Galicyjskiego Ogólnego Towarzystwa Ubez
pieczeń podać do powszechnej wiadomości, iż majątek spółek 
na przeżycie wynoszący z d. 1. kwietnia b. r. 287.665 zł 51 ct. 
nominalnej wartości na żadne straty nie jest i nawet gdyby 
rzeczwiśeie do likwidacji majątku Towarzystwa przyszło o tyle 
narażony być nu może o ile że cały ten kapitał pod wspól
nym kluczem podpisanej komisji i Dyrekcji Towarzystwa zostaie 
i z majątKien Towarzystwa zmieszany nie jest. 4014 1—2 

Lwów dnia 28. kwietnia 1877 r.
Foliują kontrolująca wzajemnych w sm M  na przeżycie w Galmyj 

H ie i  Ojó nem Tuwirzy \m  tfbezpieczen
Prezes: Wice-Prezes; Członek komisji:

J o r k a s c h .  A u g u s t 1 b r . R o m a s z k a n . D r. S e m ilsk i.
Dyrekcja Towarzystwa:

M .  K r a s u c k ? .

|  SŁABOŚCI PIERSIOWE

SYCtOP 2 PODFOSFOP. ANU WAPNA
PS G R I 1 1 I  J 1 . I  e t  C ic ,  Aptekarzy w Paryżu.

8, ulica Virienne.
Od 1857 r. preparat ten wsz< n  w powszechne użycie. Leczy o l  katary, kaszle, chrvpkj 

długoletnie, koklusz, upalenie gardła i kanału oddechowego (bronchitt ) al szczi golnie, 
pomyślne Suiawia skutki użyty przeciwko słabościom piersiowym (phtisie) i n.arnieniu czy-1 
suchotom. Pod działaniem jego ustaje kaszel najuporczywszy i potnienie uucuo, a chorzy 
Szybko powracają do pożądanego zdrowia i tuszy. 1 Bk»rz« przypisują często I aa tyłki Z* 
soku głowiastej sałaty i laurowych liści p. (irimault, bardzc prz; jsmnego smaku, kted' 
ldzis o wyłudzenie katarów i kaszlów zwyczajnych.

Dla uniknienia licznych Tatszertw i naśladownictwa, żądać aby stemuel rządów; *n- 
cuzki kolJt a niebieskiego, d icowme do prawa z 20 Listopada 1873, drka tabryer —

I podpis 6RIM AULT st COMP. znajdowały sir na jedne, l  ykiectr.
Dostać można w głównych aptekach w POLSOJS i w AUSTRYI. J g L

o - a - o - o - o - e C

Maszyny rolnicze % wy stary
w  " J E ^ i l a c i e l i l i :

10

PERFUMERIA GELLE Bracia j
35, nlica d’A rgout, w Paryżu.

PłtfstM, |;ly(‘ e r y i i o « a  d o  z ę b ó w ,

C U  .t.

wynalszku Eug. Dfvers, znakomitego ch-mika, 
'wSół ii»53”  '  \ uwieńczonego nagrodami szkoły Łrmaceuty-

"\ cznej w Paryżu.
   -*•] Najlepszy środek do zębć'w, a przystępny
conserveauz'lentsle««beyj!e I dla kieszeni każdego. Ten jedyny produkt prze- 

italmelmflamnu3tionitesqeiicves I koua wszystkich c doskonałości wytworów per- 
 fumeryjnych n̂ :. glycerynie teeoż wynnlazcy.

W e IiWO»ie w magazynach pp. Mikoldsćha, Kamila Strzyźowskiego 
i i K, Bayera i Leona. 3312 3—12

Cece pare c

H o l l a ( l a j ’ a  m o t o r j  w ia tr o w e  do poruszania m a c h in  ra la iczy ® *1' 
porno do nawodnienia ogrodów kwiatowych i warzywnych, tudzio  ̂ d° 
napełniania zbiorników przy fo n t a n a c h .

M lew niki m a s z y n o w e  z przodkami, urządzone odpowiednio d o  s t o s u n k ó w

kontynentalnych.
Slow e a m e r y k a ń s k i e  g r a b ie  z przyrządem do samodzielnego odkładania, 

p r z e t i  :ą s a c z e  do siana m a s z y n y  do nakładania siana, p la g i 
in iw ia r k Ę  k o a ta r k l  

M ły n k i  na kukurudzę, jęczmień, nasioua strączkowe, korzenie, kaefę, ka!'.ao, 
cykorję, preparaty apteczne, farby itp., mielące grubo aa rat p-i do naj" 
mielszego proszku. "  172 7

K iły  n b  C - i r o t o  w n i k i
posiadające nieprześcignioną dotąd wydatność.

K r i e d l a n d e r  &  F r a n k
W ie d n in , III. Hintere Zollamrstrasse Nr. 9 (hint.er dem Hsupt-Z oll

W H n iH T H H H H T IH T in iI in ill lI llt lH W IH B B ..j«s ~

S Z P R Y C O W A N I E
Z ROŚLINA' MATICO 

P. G R I M k U Ł T  e t  C ie , Aptekarzy w Pwyżu*
8, ulica Vivienne.

Przygotowane: tlsd drzewa rosnącego w Peru, leczy s z j j i >. dla leka-
rzerzączki najuporczywsze ł za itarza łe. Apteka Grimnu'' ** omot i  klej uwa
rzy, którzy mają zwyczaj zapisywać balsam kopaiwy **opaiw; 
tości, przygotowuje pikułki z essencji Matieo i hals°ro“  _ _ r. .|u. t \e n'a- 

Pigułki te, nletylko że zawsze skutku,ą w jak 
wet nie ma5? tyle nieprzyjemnej woni balsamu kot» Jt e t  (lo * ».

Każdy flakonik opatrzony jest podpisem * ł r l ®"u Jwa żi(dać aoy stemiel , 
Dla unikniena licznych fałszerstw i naśladow  ̂a prawo 7 ^  jpada I 

rządowy francuzjci koić ru .nebies ego. sti;*0 zuajdowały elęnaje- '' „73, marka fabiyc„r » I podpis GRIM A ULI j
dnej etykecie. '  poLSCE i w A U STRYK-

Dostać można w głównych aptehsor ,

Wytowoa I redaktor odpowiedzUIgy: Jam Lun, 4  O m kirai .D aeia»ik» Polskiego* J - 0 . B ogosu .


